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o godzinie 3. 


Wychodzi codziennie 


Numer pojedyńczy kosztuje 10 et. 


LWÓW d 8 MAJA 


W części zachwiany, trwa jednak do- 
tąd zwrot pokojowy w zatargu angielsko- 
rosyjskim. 

Gdyby szczęśliwie zatarg ten doszedł 
do pokojowego rozwiązania, nie idzie nie- 
stety za tem, aby szczęście pokoju spłynęło 


ztąd dla świata. Więcej niż prawdopodob- 
nem jest, że zmieniłyby się tylko ogólne 
warunki położenia i zmieniły ugrupowania 
na szachownicy międzynarodowej, lecz nie 
zmieniłyby się te kierunki, które grożą isto- 
tnie pokojowi Świata — nie w Azji, lecz 
w Europie, w samym środku węzła cywili- 
zowanych społeczeństw i interesów narodo- 
wych. Wątpliwem zaś pozostaje bardzo, czy 
isama zmiana warunków i ugrupowań wy- 
szłaby na lepsze dla tych społeczeństw 
i interesów. Dlatego pragnąc gorąco pokoju, 
choćby dla spokojnego ratunku zagrożonych 
interesów kraju, z powściągliwością więcej 
niż pesymistyczną przyjmujemy radośne za- 
powiedzi pokojowe. 

Znaną jest wykształconej publiczności 
geneza teraźniejszych rządów Gladstona w 
Anglii, i jego pierwotne starania, aby dójść 
do porozumienia z Rosją, równając dla niej 
drogi wśród zawiłych stosunków półwyspu 
Bałkańskiego ; znanemi są zawody, jakich 
doznały obie dyplomacje petersburgska i lon- 
dyńska nie z braku dobrych chęci własnych, 
lecz głównie w skutek mizeroty działania 
angielskiego gabinetu, niewytrzymującej pró 
by wypadków ; znanem nareszcie, że gdy 
przyszło już do sporu i zatargu pomiędzy 
obu gabinetami na stepach azjatyckich, nie 
ustała praca pozakulisowej dyplomacji, aby 
dla porozumienia między spierającemi się 
o stepy azjatyckie stronami stworzyć inne, 
mocniejsze podstawy, na których oparłszy 
się byłoby już igraszką doprowadzić do 
zgody w zatargu afgańskim. lmię Piotra 
Szuwałowa, serdecznego przyjaciela augiel- 
skiego pierwszego ministra, zastąpiło przy 
tej okoliczności imię innego dymisjonowa 
nego dyplomaty rosyjskiego, imię hr. Igna- 
tigw*© — a to samo Świadczyło, że prędsze 
tempo nastałe w żądaniach i dążeniach ro- 
syjskiej polityki.. do zgody. 

Nastał nareszcie Nec posaięią w te 

+acym się zatargu anglo-rosyjskim, ali- 
za m w organie lokalnym byłego 
ministra spraw wewnętrznych cara Aleksan- 
dra III. a uprzywilejowanego znawcy wscho- 
dnich stosunków, w Gołosie „Moskwy recepta 
zgody między Anglią a Rosją, w UK SA 
tentycznego rzekomo projektu lega ne 
dzy obu mocarstwami. Końcowe punita 
go układn — na końcu, jak wiadomo, przy” 
chodzą zawsze rzeczy najlepsze — mieć. 
czają się do wzajemności : Anglia zo YJ 
zuje się nie stawiać Rosji przeszkód w or 
ganizacji półwyspu Bałkańskiego łą cznie Z 
Konstantynopolem, Rosja zaś połączy 

w cieć kolejową z kolejami indyjskiemi, 
swoją Sieć Jowa i 

= ia handlowe korzyści An 
ułatwiając przez to NaAndIOWS SS.: tę 

ii iadania Indji i związki jej z tym 
glii z posiadan o « ju 
światem przeszło dwusto dłoni Rosii 
dności — związki, zostające W @łom sz À 
Oto zaiste szerokie i gruntowne podstawy 
dla pokoju i porozumienia między spierają- 
cymi się. A jednak wielkie CRNS rosy- 
skie, faworyzowane przez paria? iaa A 
sarstwa znajdują, że “ne dta 3o08) 


jeszcze dostatecznemi. 


Wiązanka konwalij. 


(Obrazek z życia) 
przez 


Marję Bartus. 


(Ciąg dalszy.) 

i ta dziad!. zawołał po chwili, 
jakby a pijaną faatazją. A co koma 
do aa? a co koma do moich pieniędzy? a co 

? ! 
; a. żałość świeciła z a 
Jego oczn. Pochylona i drżąca przed eano jc, 
at wyprostowała się i jakby Uros a. . owd? 
Lione włosy i oroda w straszne ramy ya +H 
wyniszczone i krwią zwalane oblicze, a 
onwalsyjnie ściskała gruby kij okuty. „ „ja. 
mio WieŚniacy mimowolnie zadrżeli. be: abo: 
Patrzył na tę przemianę, nie aiejąć A i 
sprawy, co to go mimo strac 


— a Wy 
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i wspólnie gmo Jù; € jecie ma jednej ziemi 
ez. toz iałemi A nicią o kan ? 
Zali się na to Śmiałe wyrwa- 
Pim Rie zbyt olterekini obdarzony 
$ orzalag o ojnie skręcił się na ławie. Kil- 
p "ba rożnie zerwało się z miejsca. 
P'ZYagedteg | 8 tY Szczo? zawołali — idź zkąd 
wołoką | y tu pany! — a nie jakiś 24- 


nie. 
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żeli i kulisowych pod-|swoje programy, a wselkie możliwe i niemożli- 
| LO a MER NC, ch dla we kandydatury zostały postawione. Ta oglę- 
r i aea 4 „,|dna cisza zapanuje prawdopodobnie aż do koń- 
Anglii podstawach w kierunku rozgrzeby wania 


E 5 ca b. m. Z ważniejszych wiadomości W zakre- 
żaru europejskiego angielskiemi rękami na|sję spraw wyborczych mamy dziś do powtórze- 
korzyść Rosji , 


przyjdzie porozumienie do pea e O pa że nica 
i hymnów na cześć | handlu, br. Pino, przyjął oĥarowaną mu 
Wei Roda pałżania dla interesów Świa- | wyborców miasta Steyr w Górnej Austrji kan- 
POEP k DET E, ; dlą|dydaturę na posła do Rady państwa. 
ta nie wiele się zmieni, i groza wojenna dla A zaś jako znaczący objaw dzisiejszych 
społeczeństw europejskich nie zniknie, może |ęząsów, w których e. k. urzędnicy uważani są 
nawet nie zblednie. przez pewne sfery za najodpowiedniejszych re- 
Trudno uwierzyć, aby z takiego zawi-|prezentantów woli, życzeń, żądań i dążeń = 
kłania, do jakiego doszedł zatarg anglo-ro-|Zawisłych obywateli, podajemy tu wiadomość z 
syjski, mógł on się, zostając pod kontrolą 
parlamentu i publicznej opinii Anglii, zamie- 


Deutsche Zig., że b. minister Bach, którego 
sławny system polityczny wyrył się niezatarte 

nić nagle w wyrównanie chwilowego rachun- 

ku kosztem trzecich i w przyjęcie chroni- 


mi głoskami w dziejowej księdze reakcji au- 
strjackiej, kandyduje w salcburgskim okrę- 

cznego zagrożenia potęgi angielskiej. Trudno 

uwierzyć... a jednak w Londynie prawią o 


iejski i Lienba- 

gu miejskim, a popiera go gorąco p. 
cher! Żyje jeszcze duch „starej Austrji 1...“ 

innem użyciu świeżo przyznanego kredytu 

niż na kroki przygotowawcze do wojny z 


Podczas gdy z Berlina donoszą, Że rząd ro- 
Rosją: o użyciu na zapewnienie panowania 


iski i dnej z 

syjski cofnął zamówienia torped w je | 
PARTE N, fabryk, co uważają W stolicy Nie 

w Indjach, przy normalnem zagrożeniu go 

przez sąsiedztwo rosyjskie, dotychczasowe 


i bjaw zwrotu pokojowego, Nowa Presse 
fiowiadyja sł z Petersbutkaj że car wydał we 
wtorek nkaz, rozporządzający utworzenie dru- 
giego zakaspijskiego batalionu kolejowego. Wia 
zaś powiększenie i uruchomienie sił zbroj- 
nych Anglii — a mianowicie sił mary- 
narki — może się przydać na inny użytek 
dyplomatyczny lub wojenny, :niżeli na de- 


omość ta wywołała w Anglii wcale przykre 
monstracyjną presję względem Rosji. Trudno 


wrażenie. Drugi ukaz poleca utworzenie repre- 
zentacji dyplomatycznej i konsulatu handlowe- 
go w Korei. Innym znów ukazem rozporzadził 

uwierzyć, a jednak czytelnicy znajdą poni- 

żej telegram komunikowany  półurzędowemi 

drogami o wydanem postanowieniu 1ządu 


car pomnożenie artylerji fortecznej w Modlinie 
rosyjskiego, pociągnięcia kolei żelaznych w 


i Brześciu litewskim w każdej z tych twierdz 

o jedną kompanię (180 ludzi «i 20 dział), a w 
ciągu roku jednego aż poza Merw ku Hera- 
towi, co zarówuo może być początkiem wy- 
konania układu, mającego stanowić podstawę 
zgodnego porozumienia, jako też groźbą dla 
Wielkiej Brytanii, gdyby się wahała w przy- 
jęciu pokojowego porozumienia, przykrojo- 
nego w tetersburgu. Js 

W tym stanie rzeczy istotna nadzieja 

jeśli nie dla pokoju między Anglią a Rosją, 
i nie dla pokoju świata, lecz dla ujścia przed 
niebezpieczeństwem, jakiem zagraża Żywot= 
nym europejskim interesom porozumienie an- 
glo-rosyjskie, któreby przyszło do skutku za 
współudziałem dzisiejszego pierwszego mini: 
stra W. Brytanii — polega na tej rozprawie, 
która dziś w nocy rozpoczęła się W parla 
mencie angielskim, a która może przekreślić 
rachuby tyleż zuchwałego w pomysłach, co 
w czynach pozbawionego męzkości a decydu- 
jącego o losach Świata ministra. p 


Gazeta Lwowska pisze : 

„Jesteśmy upoważnieni do kategoryczuego 
oświadczenia, że doniesienie dzienników ruskich, 
jakoby reforma zakonu Bazylianów 
w Galicji wedłag wrzekomych oświadczeń pp. 
ministrów, w szczególności zaś JEKks. p. mini- 
stra barona dr. Ziemiałkowskiego, wynikła z 
inicjatywy JEks. hr. Alfreda Potockiego, jest 
najzupełniej bezzasadnem, albowiem rzaczoną 
reformę należy jedynie i wyłącznie przypisać 
inicjatywie władz kościelnych.* 


Przegląd polityczny. 
Lwów dnia 8. maja. 
(Z rnchun przedwyborczego w Przedlitawii. Kan- 
dydatura br. Piny. Były minister Bach żyje | 
kandyduje! — Ukazy carskie o powiększeniu sił 
zbrojnych Rosji. Obecne stiadjaum kwestji afgań 
skiej. — Nowy zatarg rosyjsko-chiński. — Odrzu- 
cenie ułaskawienia przez francuskich anarchistów. 
— Załatwienie sporu francuzko-egipskiego o dzien- 
nik Bosphore Egypt.) 


Ruch przedwyborczy austr. przycichł. Nie- 
mal aóystkie stronnictwa wypowiedziały już 


| 


cichutko Ołeksa. 


— Pianycia! wyjąknął 


ladzi i 80 dział.) 


nosi, że na granicy chińskiej wybuchło powsta- 

nie. Zbrojne oddziały Chińczyków przekra 

czają hay i napadają na, wsie kozackie. 
Journ. St. Pet, zaznacza śngielskim po 


się dla niego tych nawet terytorjów, których 
on wcale nie pożąda. Oficjalny dziennik rosyj- 


dragi punkt Rosja nie zgodzi się nigdy. 
niają 
dalszą. 


ekim Wschodzie rodzi się nowy spór — chiń- 
sko-rosyjski. Rzecz idzie o Mandżurję, na któ- 
rej obszarze Rosja posnwa coraz dalej swoją 


granicę. Rząd chiński usiłował kilkakrotnie | posiedzenie d. 


sprostować ją, wysyłając swoich komisarzy, 


Warszawie o jeden batalion (4 kompanie = 720 


Jenerał-gubernator Wschodniej Syberji do- 


litykom, że chcą być lepszymi Afgańczykami, 
niż sam emir Afganistann, ponieważ domagają 


Ski ma, zdaje się, na myśli Herat, który Rosja 
pragnęłaby wziąć koniecznie, gdy tymczasem 
Granville domaga się podobno, aby Rosja nie 
posuwała się dalej w kierunku Herata i nznsła 
protektorat Anglii nad Afganistanem. Na ten 


Tak więc mimo nieustannych zapewnień a 
być może i szczerych dążeń pokojowych, wyła- 
się wśród rokowań angielsko-rosyjskich 
co chwila jakieś kwestje, które dojście do skutku 
porozumienia odsuwają w przyszłość coraz to 


_ Podczas gdy spór francusko - chiński został 
załagodzony, a zątarg angielsko - rosyjski znaj- 
SKA się w stadjum rokowań pokojowych, na 

a 


cóż, |dwie kandydatury na 


ao tala: E 


Sprawa wyborów 
do Rady państwa. 


Z Rudek. (Kor. G- Nar. Czynności komite- 
tu przedwyborczego). Dnia 6. b. m. zebrał się 
komitet przedwyborczy dla naszego powiatu w 
sali Rady powiatowej dla wyboru ściślejszego 
komitetu i delegata na zjazd do Lwowa, oraz 
omówienia sprawy postawienia kandydata na 
posła. Na 19 zaproszonych przybyło 15 i wy- 
brali ściślejszy komitet z sześciu: pp. Henryka 
Jankę, Mieczysława Lewickiego, Albina Ray- 
skiego, Kazimierza Kurka, Leibę Wekslera i 
Piotra Zbrożka. Następnie jako dyrektywę dla 
wybrać się mającego delegata uchwalono, by na 
zjeździe lwowskim podniósł, iż wyborcy nasze- 
go powiatu uważają, że kompromisy co 
do kandydatów będzie mógł komi- 
tet centralny zawierać prawnieo- 
bowiązujące, dopiero po uzupeł- 
nieniu przez pięciu wybrać się ma- 
jących członków przez zjazd dele- 
gatów. Tak doniosłą czynność bez udziału 
tych nowych członków, o ile oaa była teraz za- 
łatwiona, uważamy za nieważną. Na de- 
legata na zjazd do Lwowa wybrano jednogło- 
śnie p. Henryka Jankę. 

Co do kandydatur, to ze strony polskiej w 
powiatach z nami głosujących, jeszcze żadnych 
nie postawiono. Komitet nasz oświadczył się 
jednogłośnie przeciw kandydatom ruskim w na- 
szym powiecie podnoszonym: p. Antoniewicza, 
profesora z Przemyśla i p. Bereźnickiego, kon 
syliarza sądowego w Samborze, wychodząc z 
zasady ogłoszonej w odezwie przedwyborezej 
ruskiej, która wszelkie kompromisy odrzuca, a 
tylko korzystać chce z praw konstytucją poręczo- 
nych; tak też i my na tem prawie opierać się 
chcemy. , 

Komitet uchwalił telegraficznie zaprosić na 
kandydata hr. Karola Lanckcrońskiego, który 
dla naszego powiatu wiele zasług położył, a ie 
żeliby on kandydatury nie przyjął, uchwalono, 
uważać za możliwe kandydatury w naszym o- 
kręgu hr. Jana Aleksandra Fredry, p. Ludwika 
Słotwińskiego, radcy sądowego w Samborze i 
hr. Jana Zamojskiego. 

O dalszym przebiegu akcji przedwyborczej 
doniosę w miarę, jak się będzie rozwijać. 


Dziś przedpołudniem otrzymaliśmy z Ru- 
dek depeszę następującą : 
„W tej chwili podniesiono tu kandydatarę 


p. ministra Ziemiałkowskiego. Jeżeli hr. Karolj 
Lanckorońeki kandydować nie będzie, popierać |rają się podkopa 


będziemy p. ministra." 


Z Tarnowa piszą do nas: 
> Okręgowy komitet przedwyborczy, zajmn- 
jący się sprawą wyborów z mniejszych posia 
dłości w okręgn Tarnów-Pilzno Dąbrowa, odbył 
7. maja w Tarnowie. Postawiono 
posła do Rady państwa. 


kiedy rosyjscy komisarze nie pojawili się nigdy. | Przy głosowaniu 8 głosów otrzymał p. Ry- 


Teraz Chiny wysłały znowu komisję, gdyby je-|szard Zawadzki, 
dnak i tym razem akcja została udaremnio-|wego w Tarnowie, 
ną, Chiny postanowiły pretensyj swych do Ro |Kopyciński. 
sji dochodzić choćby siłą. O przejściu kilku od-| będzie się walne 


prezydent sądu okręgo - 

a 8 głosów ks. dr. Adam 
W niedzielę, d. 10. maja od- 
zgromadzenie przedwyborcze 


działów chińskich na terytorjam rosyjskie wspo- | w Tarnowie, 


mnieliśómy wyżej. KA i i 
Okazuje się, że nietylko Ludwika Michel, 

ale także inni skazańcy polityczni odrzucili e- 
wenżualne ułaskawienie. Wobec tego rząd fran 
cuski cofnął wydane już akta ułaskawienia. 
Skrajna lewica, która poruszyła myśl ułaska- 
wień, znajduje się w skutek takiego zachowa 
nia się Bwoich klientów w niemałym kłopocie. 
. Nieporozumienie mi zy Francją i rządem 
egipskim o zamknięcie drukarni dziennika Bo- 
Ah Egyptien, zostało szczęśliwie usunięte. 
ubar basza udał się do konzula francuzkiego 
i wyraził żal z powodu niemiłego 
czem konzul otrzymał posłuchanie 


poj Przyjął go bardzo łaskawie. Tego sume- 


o dnia otwarto w sposób urocz - 
Bosphoru w obecności konzula ryt wepi © 
egipskich, 


i dostojników 


Dziad nie odejmując rąk od boku, szyder: przychylnością. 


ich spoglądał. 
sko w Fer 685% bliżej, rzekł z groźnym 


spokojem, przystąpcie tylko bliżej. 


Ta zimna krew zaimponowała napastnikom. |mam na 


Cofnęli się mrucząc. 


Ten mówił dalej: uko ma). 
— Ale co mi tam do tego! O siebie się nie 


boję, bom włóczęga wprawdzie, 
sumieniu. 
nie zagrzeję. 


— Nie ja was zaczepiłem! mówił dziad | prawdy, i pójdę dalej. Dziad jestem i nic wię: 


już spokojniej. Patrzcie, jak zaraz za wejściem |cej, ale mie że 
do wsi przywitały mnie wasze dzieci, w któ-|dze, i mieć będę 
rych zamiast litości dla ubogich i poszanowa- jeśli wola! 


nia dla starszych, wszczepiacie nienawiść, swa- 
wolę i próżniactwo ! 

I wskazał skrwawione czoło. 

— Jeden tylko chłopak okazał nieco rozu- 
mn i serca — ale to nie wasza zasługa, łaska 
jeno Boża! , 

Tu wskazał zarumienionego Łesia, 
oczy spuścił ku ziemi. 

— To mój syn!... rzekł z dumą, podniesio- 
nym głosem Oteksa. . 

— Prawda! odpowiedział dziad szyderczo, 
ale też podobny do ciebie, jak — pięść do 
nosa | 


lepszy humor wprawiło wszstkich oprócz na- 
barmoszonego diaka, który wstał, przybierając 


— Ty cò za jeden? zapytał pisząc się, |może elementarnych zasad 


__ Ol wiem, odparł dziad drwiąco, tobie chaczów, gdy po 


jegiem i donosicielem, nie nowina ; utu- 


być sap tem rzemiośle. 


łeś się na 
s” Ołeksa PO 


który | dumą artysty, i w © 


Gospodarze zaśmiali się mimowolnie, co w - 


i pieniądze masz podejrzane | HE . spada, lub śmiech ie 
A ; a zaskarzę cie przed wójtem i przed | tura, i dlatego może 
siadź cicho, & za zę cię p bratczyka. | kołomyjka ara, 036 ni 


czerwieniał. Chłopi spojrzeli polwne, i żydki często grywa 


Tu sięgnął do starej beszhy, i niespodzia- 


nie wydobył z niej stare skrzypce 


Pod przewodnictwem hr. Wład. Koziebrodz- 
kiego zawiązał się w Jarosławiu komitot 
przedwyborczy z kurji mniejszych posiadłości 
na powiat jarosławski. Osób zaproszonych było 
44. Z wyjątkiem księży ruskich, stawili się 
wszyscy, zwłaszcza włościanie. Po przemówie- 
nia hr. Koziebrodzkiego włościanin Maciej Cho- 
dań postawił kandydaturę ks. Jerzego Czarto 
ryskiego z Wiązownicy, którą też przyjęto je- 
dnogłośnie. 

Zgromadzeni wybrali następnie dla prze- 


zajścia, po-| prowadzenia wyborów komitet ściślejszy, złożo- 
u chedywa, |ny z 15 członków. 


j Delegatem na zjazd we Lwo 
wie obrano hr. Koziebrodzkiego. Na vosiedzeniu 
tem był również obecny ks. Wład. Sapieha, ja- 
ko delegat powiatu cieszanowskiego, z którym 
powiat jarosławski wspólnie wybiera posła do 


Rady państwa. Ks. Jerzy Czartoryski ma przy- 


sobie z porozumieniem, a na dziada z większą jca, ale gdzie im do tego dziada! Kio zna lud 
ruski, ten wie, 
naturę wywiera muzyka. Wyp 

Toż gdy dziad skończył, zmieniło się dlań | zawaloną 
ale nie nie|jakby „cudem usposobienie włościan. 
Ani tu, śni nigdzie miejsca | ruszyli się, chwaląc, sadzając 
Powiedziałem wam kilka słów |n8 wyścigi. 


ile wpływu na wrażliwą jego 


Łaś nie spuścił z niego zachwyconych oczu. 


brak, bo gdy chcę mam pienią. | Od tej chwili stał się, rzec można, cieniem dziada- 
.. azkąd, hal... posłuchajcie — | czarodzieja. 


Pomimo zamierzonej dalszej włóczęgi, dziad 


dłuższy czas pozostał we wsi, gdyż od chwili 


Oczy Łesia zaiskrzyły Się, jednym susem swego popisu w karczmie stał się ulubieńcem 


czyj dziada. s 
Tie ak skrzypki ? gracia?... 


-- Czy gram ? l.. 


po stranach. | 

W tej chwili prz 
raz drugi ten a ło 
ł i ie i niosið, AR" ; 
chętniea, "oczy zaświeciły. jakimś pięknym o- 


niem, 


sztuki Nikt nigdy 


rał prześlicznie. 


chwili 
wała smutkiem i zamyśieniem. 


słachać. Nie grał on ża |wnie dobrze po polsku, jak po rusku, 
ntazyj. Nie znał nawet |sjię i przyjaźnił prawie ze wszystkimi. 


gromady. 


Jaż nie mogły się obejść bez niego żadne 


uśmiechnął się dziad z |zbjory, tłoki, chrzciny ani wesela, które po 
dpowiedzi puścił smyczek | wsiąch najwięcej odbywają się w jesieni. Gdzie 


ie było dziada, nie było ochoty, a gdzie on 


emienił się, rzec można, po |sję pojawił, wrzało życie bujnie. On, rzec mo- 
k. Zmarszczone czoło wy- | żną, 

posępna twarz wy$zla- |ce wsi całej i wygrywał na niem co zapragnął, 
smutek czy wesele. Umiał też wiele sztuk ró- 


trzymał zaklęte w swych skrzypkach sor- 


żnych. „Zamawiał* choroby ludzkie i zwierzęce. 


ał z niego oczu i słuchał |Miał skuteczne leki na rozmaite rany. Dziwnie |siana w kącie lepianki. 


mądrze godził sąsiedzkie spory, a mówiąc ró- 


Prędko poznano Się 


o tem nie chciał. 
— (o mnie po chacie? mówił; ja włó- 


różne grajki wędro- |częga! — jabym na miejscu nie usiedział. Ot! 


i dzili l 
Nieraz tu sacho e amie 


do tań-Izabawię się z wami, zagram, poradzę co mogę, 


rozumiał |swoich przymiotach, pił 


na  nieocenionych | koho dita.“ 
nie kształcił Grał, | przymiotach przybysza, i choć diak patrzał nań 
płynie... jak łza| podejrzliwie, myślano nawet o stałem zatrzy- | s 
Grał, jak gra na-|maniu dziada we wsi, wcieleniu go do groma- | "!e, biegając - 
gnista |dy i nagrodzeniu choć jaką taką lepianką dla |-t0 do lepianki 
e porwała do tańca słu- | przytulenia skołatanej głowy, — ale on i sły. | Potem wołał ze 
żałośna dumka przejmo- pa 


Rok XXIV., 


Przedpłatę I ogłoszenia przyjm 


We LWOWIE bióro administracji „Gazety Nar.* 
ulica Kopernika |. Ogłoszenia 
w Paryżu przyjmuje wyłącznie dia „Ułazety Nar. 
ajencja pana Adama, Rne Clément 4, Paris; w Wio- 
dniu Otto Maas:, (Haasenstein et Vogler) nr. 10, 
Walńschgasse, A. Oppelik, Stadt, Stu bastei 2. 
M. Dukes, I. Riemergasse 1%. Rudolf Mosse, Beiier- 
staite nr. 2, Henr. Bchalek, I. Wollzeile 14 
Maurycy Stern, Wollzeile 22; L. Daube et Comp. 
w Frankfurcie n. M.; w Warazawie Rajchman et 
Frendler Senatorska 22; w Krukowie W. Kukliński. 


OGŁOBZENIA przyjmują się za opłatą 6 ct. od 
miejsca objętości jednego wiersza drobnym drukiem. 

Reklamy w rubryce „Nadesłane” 
20 et. ed wiersza. 


być w tych dniach z Wiednia celem skomuni- 
kowania się ze swymi wyborcami, 


Z Czortkowa piszą nam: 

Celem przeprowadzenia wyboru posła do 
Rady państwa z okręgu Czortków - Buczacz za- 
wiązał się tu komitet przedwyborczy, który na 
odbytem w d. 4. maja b. r. zgromadzeniu w 
sali tutejszej Rady powiatowej pod przewodni- 
ctwem p. Kornela Horodyskiego, jednomyślnie 
uchwalił postawić kańdydaturę dotychczasowe- 
go posła p. Mikołaja Wolańskiego. Wobec sym- 
patji, jaką się poseł nesz cieszy, nie alega wąt- 
pliwości, że wybór ponowny bez trudności prze- 
prowadzony zostanie. Delegatem do komitetu 
centralnego wybrano p. Walerjana Podlewskie- 
go, poczem zgromadzenie się rozeszło. 


Tłumacz 7. maja. (Kor. Gas. Nar.) W okrę- 
gu wyborczym Stanisławów: Tłumacz Nadwórna- 
Bohorodczany wyłoniły się dotąd 3 głośne kan- 
dydatary z naszej strony a 1 cicha, prócz kilka 
jeszcze cichszych aspiracyj. Ze strony ruskiej 
1 półgłośna a 1 zamaskowana. 

Marszałek pow. B. (Brykczyński) forytuje 
p. Malarkiewicza, radcę sądowego w Stanisła- 
wowie, Rusina, szerszym kołom nieznanego, ale 
człowieka prawego, przez znających go wysoce 
cenionego, a przedewszystkiem niezawisłego cha- 
raktaru, którego wybór byłby bardzo pożąda- 
nym. Włościanie pow. Tłumackiego stawiają 
kandydaturę ks. Sawy, prezesa Rady powiatowej 
i za pomocą 3 wpływowych mieszczan Stani- 
sławowskich poczynają się w tym celu znosić 
z bliższemi gminami okolicznych powiatów. Ce- 
lem sparaliżowania tej kandydatury na którą 
zwolennicy p. Grocholskiego krzywo patrzą ja- 
ko na kandydaturę członka centrum ze wszyst- 
kiemi iego zaletami i wadami, postawił rząd 
par excellence kandydata rządowego w osobie 
marszałka nadwórniańskiego ks. Maudyczewskie- 
go, na którym sądzi mieć pewność zupełnego po- 
legania jako na powolnem narzędziu Przynajmniej 
jeden ze starostów jawnie głosi, że JExcelencja 
p. Zaleski tak sobie życzy. Moskalofile stawiają 
Aleksandra Ogonowskiego; w Bohorodczańskiem 
zaś silne agitują za dyrektorem banku kryło- 
szahskiego adwozatem Dobrjańskim. Najprzew. 
ks. metropolita polecił ks. Mandyczewskiego, 
czem księża tutejszego okręgu są skonsternowa- 
ni, gdyż ich sympatje są po stronie innej. 

Wobec tych konstelacyj zdaje się wybór 
ks. Mandyczewskiego pewnym, gdyż p. Malar- 
kiewicz (a wielka szkoda !) jest mało znany, zaś 
ks. Sawa kandydatury nie przyjmie z powodów 
iż p. starosta wspólnie z p. P. i 2 innymi sta- 

jego zanfanie n ludu. Pan 
starosta ma mieć Wink von obca, więc 
można go mieć za wytłnmaczo nego; 
ale że panowie kontrdziałają jako 
piony na szachownicy awansów sta- 
rościńskich tem więcej nas dzi w i, 
ił sami księdzu Sawie nie odmawia- 
ja nieposzlakowanej Prawości, a 
choć go pomawiają o osobistą ambi- 
cję, wiedzą, Że trzeba być przecie 
człowiekiem nie zwyczajnej warto- 
ści, aby jako ksiądz łac. i dob ry 
Polak umieć zyskać takie zaufanie 
u ludu ruskiego na szers zej prze- 
strzeni, co dotąd jest unikatem; wie- 
dzą nareszcie, że ks. Sawa po 6—8 
godzin dzienie „Praeuje w binrze 
Rady powiatowej i ma za sobą 18let 
nie zasługi w powiecie, podczas 
kiedy p starosta rządzi i współ- 
rządzi powiatem dopiero 6 miesię- 
cy (fakt znany całemu Tłumaczowi.) Żeby 
więc dla tego, że ks. S. jako prezes Rady pow. 
p. staroście a raczej jego doradzcy może jest 
persona tngrata, pomagać mu do zachwiania po- 
zycji ks. S. u ludu głosząc, że rząd go sobie nie 
Życzy, to zdaje się nam ani pelitycznem, ani dla 
zbliżenia chaty do dworu na przyszłość korzyst- 
nem. A przecie to ostatnie jest wyłączną zasłu- 
gą ks, Sawy. 

Dnia 6. t. m. ukonstytuował się przedwy- 
borczy komitet powiatowy Tłumacki. Składa się 
z 22 członków, między kiórymi 8 włościan. 
Przewodniczący: ks. Sawa, zastępca: Oktaw 


przyjmę, co dacie, powiem „Bóg zapłać* I w 
drogę. dalej a dalej ! tax 

yprosił mobie jeno na czas pobytu oną 
chatę leśnika o trzech, zaledwie sto- 


, Wszyscy |jących ścianach, nakrytych kawałkiem dachu. 
za stół i goszcząc| A gdy się tema dziwiono, że zamiast przyjąć 


„komorne“ u którego z gospodarzy woli taką 
norę zamieszkiwać, odpowiadał : 


— Ana co dziadowi lepszej? Hej, hej |... 
sypiał ja nieraz pod gołem niebem, na słocie i 
śniegu! — To jeszcze pałac dla mnie. A w 
lesie 1... a swoboda l... Byle swoboda! Byle świat 
szeroki dokoła. Taka to jaż dziadowska natura. 


Dziadowskiego też odzienia nie chciał za- 
mienić na porządniejsze. Zdaje się również, że 
nigdy nie amywał się, ani nie czesał swych 
skołtunionych włosów, z pod, których oblicze 
dojrzeć było trudno. 

Zdawało się, że i po kilka dni nie wychy- 
lal się ze swojej pustelni, a gdy ciekawa: po- 
trzebując zresztą dziada, zaglądnęli do niej, 
zastawali go wygrywającego na swych skrzyp- 
cach — lub leżącego bez pamięci na kupie 


Bo dziad na nieszczęście, przy wszystkich 


Czasami okrutni 
wtedy nie było z nim jak mówiono se bije 
Oczarowany Łeś nia odst: 
ZATO ag ępował go pra- 
biegając za Rim po wsi | zachodzące „Aa 
w gaju; słachał go godzinami a 
łzami w oczach: 


— Ach! gdyb ja t o 
zagrać potrafiki dn piwnica woni ro 
(C. d. n.) 


Doachot, właściciel dóbr, sekretarz: Antoni Ab- 
garowicz, członek Rady powiatowej. 

Delegatem na zjazd 10go maja wybrany p. 
Kazimierz Łukasiewicz, właściciel dóbr. 


Kołomyja d. 7. maja. Dziś o 11'/, przy- 
jechał ta dr. Bloch. Tłumy żydów oczekiwały 
go na dworca, krzycząc wiwat i hura; na 
dworcu przemówił do nich trochę. W mieście 
owacja ta powtórzyła się. 

Z balkonu hotelu Krakowskiego /w którym 
to hoteln zamieszkał) w rynku miał do luda 
Izraela mowę po niemiecku mniej więcej w tych 
słowach : „Cieszy mię to, iż taki entuzjazm mnie 
spotkał w Kołomyi, cieszy mie, iż gdy zostanę 
znowu obrany — obierze mnie naród sam — 
powodowany sercem uczciwem, a nia obiorą mnie 
ci ludzie, którzy przez inne głowy są kiero 
wani; przyjechałem tu z gołemi ale czestymi 
rękami i sercem czystem, jeśli mnie obierzecie, 
wasze sprawy żydowskie (aller Juden) będę popie- 
rał a nawet każdego z osobna. 

„ Wizytę zrobił u starosty, burmistrza, pó- 
źniej Funkensteina, Wieselberga (Wieselberg 
jest kontra Bloch), którego w domu nie zastał 
i u Brettlera. 

Na wczorajszym komitecie miał większość 
Bloch, następnia Byk a później Warszaner. 
Najsilniejsze są dwie partje Bloch — Byk Bloch 
swojem „mit reinen Händen“, chciał insynuować 
przeciw Bykowi, że tenże gotów sypać na wy- 
bory pene 

ontra Bloch jest znowu partja Wiesel- 
berga. Z tego widać, iż gdyby nawet cen- 
tralny komitet postawił kogo innego prócz tych 
dwóch kandydatów, łatwo przepadnie. W so- 
botę lub niedzielę będzie miał w sali Rady dr. 
Bloch sprawozdanie, o którem doniosę. 

Sniatyn prawie cały za Blochem. (Nasze 
miejscowe wiadomości nie brzmią wcale tak 
stanowczo dla Blocha; p. r.) W poniedziałek 
tama Bloch pojedzie ; zwolennicy przygotowują 
mu tam bramę tryumfaluą. 


Z Drohobycza otrzymał Daien. Pol. nastę- 
pujący telegram : 

Onuegdajsze walne zgromadzenie wyborców, 
zwołane przez burmistrza, postawiło jednogło- 
śnie kandydaturę p. Hausnera, a przyjąwszy 
do wiadomości oświadczenie burmistrza, że Hau- 
saer nie może na razie dla słabości przybyć, 
oświadczyło, że choćby nawet nie przybył, wy- 
borcy proszą go o przyjęcie ponownego wy- 
bora. 

Diło wymienia, jako tak zwanych kandy- 
datów metropolitalnych: ks. Siengalewicza (na 
okręg Kałusz-Dolina Bóbrka); radcę Decykie- 
wicza (na okręg Sokal-Żółkiew-Rawa); ks. Man- 
dyczewskiego (na okręg Stanisławów-Nadwórna- 
Tłamacz); p. Ochrymowicza (na okręg Stryj- 
Drohobycz) i ks. Torońskiego i radcę Ilnickiego 
(bez okręgów) — o innych nie wie. Nie biorąc 
żadnej odpowiedzialności ani za prawdziwość, 
ani za pełność tej listy — czujemy się w obo- 
wiązku w wyliczoaym kompucie wyróżnić imio- 
na ks, Mandyczewskiego i p. Ochrymowicza, 
«tórzy przy wyborach do sejmu jakkolwiek by- 
li kandydatami „Russkoj Rady“ udali się pu- 
blieznie o potwierdzenie swych kandydatór do 
centralnego komitetu wyborczego, 
a przez to złożyli świadectwo tak swych poje- 
dnawczych usposobień narodowych, jako też co 
jest rzeczą ważniejszą uznania jedności autono- 
miczaćj kraju. To było niejaką rękojmią osobistą 
z ich strony i na tej podstawie wybranymi z0- 
stali — a zachowaniem swem w obu sesjach 
sejmu kłamu tej ostatniej nie zadali. 

Co do p. radcy Decykiewicza, rosyjskie Sło 
wo dopomiaa się jak o zniewagę wyrządzoną mu 
osobiście o wymienianie go pomiędzy „kandyda- 
tami metropolitalnymi". 


Wczoraj podaliśmy programową część mowy 
dr. Rutowsklogo ze środowego zebrania wybor- 
ców lwowskich. Dziś nzupełniamy ją zarysem 
wstępu jej ogólnego : 

Trzeźwy i sprawiedliwy sąd o ubiegłem 
sześcioleciu Rady państwa, które zaczynało się 
pod wróżbą znakomitych dla kraju nabytków, 
a skofszyło wielu zawodami, jest trudny. Wra- 
żenie klęsk zbyt świeże; ostateczny sąd wyda 
historja. Ale chcąc uniknąć zgubnych ryczałto 
wych wyroków, ślepego potępienia czy bezmyśl- 
nego zadowolenia, trzeba rozejrzeć się w Sze- 
ścioleciu, w położeniu, jakieśmy zastali, ocenić te 
warunki, które jako vis-majornie były do przezwy- 
ciężenia, ja niepomijać nabytków rzeczywistych, 
unikać rekryminacyj przeciw ciała, w którem 
przodują posiwiali w służbie kraju bojownicy 
polityczni i parlamentarni, unikać szukania ko- 
zła ofiarnego i starać się o zdanie sobie spra 
wy, czy zasada polityki delegacyjnej była 
dobrą czy złą, czy należy przyjąć zasadę a 
potępić metodę i praktykę, czy też po- 
tępić jedno i drugie. 

Mowca przechodzi po kolei nabytki sześcio- 
lecia. Przetwarzanie się starej mo- 
narchii z jej centralizacyjną, niwelacyjną for- 
mą, z panowaniem jednego szczepu, postępuje 
chociaż powoli, a procesowi temu przewodniczy 
już myśl i wola monarchy. Przeświadczenie, że 
przeciw jednoplemiennym ościennym potęgom 
mocarstwowym może zapewnić niewzraszoną 
podstawę bytu Austrji jedynie idea pogodzenia 
i uszanowania praw i właściwości krajów i lu 
dów, idaa autonomii i równouprawnienie, 
przesiąka jaż wszędzie, od ludów po decydują- 
ce sfery. Upadek stronnictwa niemie- 
cko-eentralistycznego, oligarchii pie 
niężnej i biurokratycznej, rządzącego dwadzie 
ścią lat konstytucyjnych, a faktycznie reprezen - 
tującego ciągłość panowania pod wszelką formą 
centralistycznych rządów, — postępuje dalej, 
choć trzeba wielkiej czujności ludów jeszcze, 
aby nie wróciło. Utrwaliła się po raz pier- 
wszy większość parlamentarna nie 
niemiecka z zasadniczym programem auto- 
nomicznym, choć zbyt powoli rozwijającym się ; 
dowiodła ona, że rozumie i reprezentuje stano- 
wisko państwowe, że zdolna rządzić Austrją, że 
w jej obozie Austrja. Utrwalił się rząd, 
bez frakcji niemiecko-liberalnej, rząd, rozumie- 
jący konieczność ustania panowania jednej na- 
rodowości przeciw wszystkim. 


Ga- | kała Dwa do 


jej bankructwo w polityce wewnętrznej, wobec 
Czechów, Włochów, Data. ców, Węgrów, w 
polityce ekonomicznej i spółkowej, w polityce 
zewnętrznej. Z tą zbankratowali wobec korony. 


Zbawiennym mógł być rząd, któ: 
ryby wprowadził Czechów, oparł się o więk- 
szość narodowo-konserwatywną, któryby wobec 
tendencyj centryfagalnych na Wschód, umiai 
rozbudzić aspiracje ludów słowiańskich na Z a- 
chód, z ludu niemieckiego wybrał autonom: 
stów historyczno austrjackich, i lud niemiecki, 
znękany gospodarką psendoliberalnej oligarchii 
niemieckiej, 


cznej konieczności, 


stwowej, ale nie podjął się organicznego prze- 


tworzenia ustroju monarchii w duchu autonomii 


krajów. Jest on przechodowy. Ale w tej histo- 
rycznej konieczności, w tej logice dziejewego 


rozwoju leży nadzieja, że polityka jedynie zba- 


wienna musi z czaseiń stanąć u steru. 


Dla nas droga była wytknięta — jedna 


tylko, i tą poszliśmy. Stanąć na stanewisku 
państwowem, podnieść sztandar monarchii Ra- 
kuzkiej, oddać na usługi państwa i korony sta- 
re doświadczenia narodu wypróbowanego w tra- 
dycjach polityki unii wieloplemiennej, o wiel- 
kich tradycjach Jagiellońskich i doświadczenia, 


jak się mszczą błędy takiej polityki. Utrzymać 


granicę między słażbą państwa i kraju, nie za- 
niedbać na chwilę interesu narodowego i kra- 
jowego, było kwestją nie zasady, ale taktyki, 
praktyki, roztropności, oceniania, co interes pań 
stwa a co chwilowego rządu. To, 
brali udziału w wiekowej walce narodowościo- 
wej ludów Anstrji, dawało nam rolę rozjemczą. 
Tej granicy nie utrzymaliśmy. 

Mowca przechodzi szeregi znane naszych 
ekonomicznych strat, nowe i większe podatki, 
bez ekwiwalentu, bez nakładu ze strony peń 
stwa na podniesienie produkcji kraju, zestaw a 
w stosunku do nabytków. Płacimy jaż 51 milio- 
nów, ale z dochodu państwa idzie na nasz kraj 
jaż nie 11, tylko 9'6 pret. Podnosi znaczenie 
kwestji ekonomicznej d!a kraju, że nawet wa 
żne nabytki polityczne dawniejsze bezużyteczne- 
mi są wobec pustek skarbu krajowego. Podnosi 
klęski na pola polityki kolejowej, statut orga- 
nizacyjny dla kolei państwowych, obrót, jaki 
wzięła sprawa z kola'ą Północną, historję z u- 
regulowaniem indemnizacji, z regulacją rzek, 
która wymaga 15 miljonów, gdy zmarnowane 
lasy koronne — ta tama od powodzi — liczące 
po kosztach zalesienia. warte były 50 da 60 mi- 
ljonów. 

Błędy więc były w metodzie. Przeholowa- 
liśmy w polityce państwowej, chcą: zamanife- 
stować, żeśmy „zdolni do rządów: w Austrji i 
Austr ą, gotowiśmy byli nawet rządzić prze- 
ciw sobie; tak było z hasłem, żeśmy „pań- 
stwowi*. Polityka „austro polska“ redukowała 
się prawie do tej specyficznie galicyjskiej, którą 
Szujski nazwał po prostu „zerwaniem z ojczy- 
zną*. Nazywano politykę większości naszej de- 
legacji „polityką rezultatów bez efektu“ w prse- 
ciwstawieniu wiekowej „polityki na efekt a bez 
rezultatów“; metodą stało się „iść drogą, uego- 
cjacyj a nie demonstracyj.* 

Doszło do tego, że negocjacje stały się ce 
lem w sobie. Nie nmieliśmy większości w par- 
lamencie uczynić dla nas płodną Wyrzekliśmy 
się całej inicjatywy politycznej na rzecz rządu, 
a gdy rząd nie brał inicjatywy, myśmy nie 
mieli polityki. Doszło do tego, że nie mając 
polityki „obrony zagwarantowanych praw*, jaką 
mieli Węgrzy, ani „postulatów fundamental 
nych“ i wiecznego „zastrzeżenia czeskiego pra 
wa państwowego* jak Czesi, żyliśmy cierpliwo 
ścią i straciwszy wiarę w prawa ! poczucia 
własnej wartości dla państwa, uwierzy.iśmy 
tylko w możliwość — darów z łaski. 

Pominąć można różne formy konserwaty- 
zmu, które w delegacji składały się na ogólny 
konserwatyzm i stagnację, i przejść do porządku 
dzienuego nad tymi, dla których poselstwo do 
Wiednia — to chodzenie za sobą. 

Poczem mowca przechodzi do programa ve 
przyszłość. (Program ten podaliśmy już wczoraj 
w ustępach mowy dr. Ratowskiego, począwszy 
od „Oparci o stosunek* i t. d.) 

końcu apeluje mowca do wyborców 
miejskich, do łącznej akcji, by się nareszcie 
odezwał w polityce naszej w sejmie i Wiednia 
ten historyczny „wolny głos miast" -- a dobrą 
będzie polityka nasza i dobre rezultaty. 


Odpowiedź „Diła.* 


We wczorajszym numerze Diło poczęło sze- 
reg artykułów pod nap. „Nowy projekt zniszcze- 


nia Rasi“, i w artykule I. uderza na kacdyda- 


tury metropolitalne, na hr. Alfreda Potockiego, 
na Dsiennik 


le rubryki „Sprawa wyborów do Rady pań- 
stwa" we wtorkowym numerze Gas. Nar, 

Nie wiemy, co przyniosą dalsze artykuły 
Diła, ale ten początkowy nie bardzo nam się 
wydaje fortunnym. Już w tem źle postąpiło 
Dito, że wyliczają” pięć stron, które są zainte- 
resowane kwestją wyborów metropolitalnych 
(rząd, hr. Potocki jako prczes centr. polskiego 
komitetu wyb., metropolita, kandydaci metropo- 
lity i naród ruski) zapomniał dodać stronę szó- 
stą — a najważniejszą, tj. kraj. Wszystkie 
owe, wyliczone przez Diło strony, są tylko 
stronami partykalaruemi, chwilowe: 
mı — a dopiero w świetle interesów kraju 
nabiera ta sprawa znaczenia doniosłego, i staje 
się sprawą, godną, aby ogół ta k że zastano 
wił się nad nią. 

Gdy tym sposobem ZDiło, wyśrubowując 
sprawą do najskrajniejszej doniosłości, bo aż do 
projektu zniszczenia Rusi, jednak w istocie do 
poziomu kwestyj partykularnych ją zniża — to 
jeszcze bardziej wypacza sprawę sposobem, w 
jaki starając się oczyścić a nawet pod niebiosa 
wynieść rząd, uderza na hr. Alfreda Potockiego. 
Były p. namiestnik posiada własny organ — 
niechaj się tam broni — my jednak zaprote- 
stować musimy przeciw tej napaści, o ila ona 
dotyka i komitetu centralnego, gdy posądza go, 
że pod przewodnictwem takiego „szowinisty* 
jak hr. Alfred Potocki, komitet nasz gotów 
przystąpić do wyborów pod hasłem: „Ani je- 
dnego Rusiua.* Do takiej piekielnej supozycji 
komitet nasz nie dał żadnego jeszcze powodu — 
a owszem działanie jego w czasie wyborów do 
sejmu powinno było naprowadzić autora arty- 
powściągliwości w wyrażeniach i 
w sądzie, który nawet na Polaków w ogóle u- 
derza przy sposobności tej sprawy. 

Autor uderza dalej na Dziennik Polski — 
niech się Ds. P. Sam broni, o ile może. A my 
przystępujemy do tego, co z okazji naszego 


nerwów zajął 
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która doprowadziła niemieckiego 
chłopa i rzemieślnika do upadku. Rząd fak- 
tyczny był tylko ustępstwem dla history- 
przyszedł dla zażegnania 
wojny narodowościowej i ujęcia polityki pań- 


żeśmy nie 


szy zamach hr. Potockiego na Rusinów zapo- 


Polski, i oraz odpowiada na nasz 
artykuł w sprawie ruskiej, nmieszczony na Cze- 


gdybyśmy sami je byli wyzyskali. wtorkowego artykułu Diło pisze, Czytamy w 
Mowca przechodzi Katocję upadku lewicy, | niem : A 

„Dzisiejszy właściciel , Gasety Narodowej, 

dr. Czerwiński, który swoją broszurą Polsżyka 

w sprawie ruskiej stanowisko 

odrębne, zastanowił się nad hasłem hr. Potockiego. 


„„Jakto? — zapytał on — metropolita „mia- 
nuje* posłów do Rady państwa? Kto mu dał 
ten mandat? Mandat może dać tylko intereso- 
waoy naród, anie jakiś tam hr. Potocki. Wszak 
jest ruski komitet wyborczy, bądź cobądź le- 
galny. Polacy mają wytwarzać jeszcze jakieś 
nowe stronnictwo ruskie, „stańczyków ruskich*, 
rozjątrzać cały naród ruski przeciw sobie, i na 
żywem ciele narodu ruskiego ponawiać ten sam 
nieszczęsny eksperyment, jaki zrobiono, oddając 
Dobromił jezuitom? Czy nie będzie to wieru 
tnem wypycianiem do obozu moskalofilskiego 
tej także, potężnej dziś falangi Rusinów, która 
przy swojej narodowości i wierze stoi ?** 

Na te wszystkie zapytania autor Polityki 
nerwów odpowiedział sobie potakująco, zaprote 
stował przeciw programowi hr. Potockiego, a 
kandydatom rnskim postawił postulat, aby w 
interesie pomyślnej wałki przeciw zamachowi 
hr. Potockiego i kandydatów metropolitalnych 
oświadczyli, jako oni w Radzie państwa nie 
wystąpią przeciw autonomii kraju i narodów 
słowiańskich, i nie będą szli ręka w rękę z cen- 
tralistami. 

„W ostatnim numerze przyrzekliśmy, dać 
dzisiaj odpowiedź na ten postalat. Przedewszy- 
stkiem musimy oświadczyć, że kiedy my, a z 
nami pewnie i każdy zdrowo myślący obywatel 
kraju, Rusin czy Polak, sprawę uzurpacji hr. 
Potockiego z kandydatami metropolitalnymi na 
czystą wodę wyprowadzimy, tak jak przedsta- 
wił ją dr. Czerkawski i jak myśmy ją infor- 
macjami naszemi uzupełaili — to już temsamem 
mógł by całkiem odpaść postulat przez dr. 
Czerwińskiego kandydatom ruskim stawiany, 
albowiem sam amor Polityki nerwów dowiódł, 
że użurpacja hr. Potockiego jest szkodliwą, za” 
bójezą dla obu narodowości kraju i dla pań- 
stwa, i że jako taką stanowczo zwałczać ją po 
winna cała zdrowa myśląca społeczność ruska 
i polska. ra 

„Ależ z drugiej strony mógłby ktoś pomy- 
śleć, żeśmy w istocie „wrogami kraju“, jak nas 
lokaje magnrccy przezywają, że w głębi duszy 
chowamy „wrogie* zamiary, tak iżbyśmy aż w 
Radzie państwa, z nakazu centralnego komi- 
tetu ruskiego a w Spółce 2 centralistami, obja- 
wiać ja mieli dynamitowemi wybuchami na 
wszelką autonomię rodzinnego kraju i na auto 
nomię braci naszych Słowian. Nie! — my nie 
lękamy się, wygłosić wszem wobec nasz pro 
gram. Myśmy nigdy go nie ukrywali w zana- 
drza, był on u nas zawsze cały wypisaną na 
sztandarze. Kto chciał widzieć, mógł i musiał 
go widzieć. 

„Ona, ta przewodnia gwiazda nasza, zaja- 
śniała po raz pierwszy silniejszem światłem 
wówczas, gdy w czasie pierwszych bezpośre- 
dnich wyborów do Rady państwa, przedstawi- 
ciel autonomicznej polityki słowiańskiej, ks. Ka- 
czała wystąpił jako kontrkandydat przedstawi: 
ciela niemiecko-centralistycznej, antisłowiańskiej 
i antiautonomicznej polityki; — ona, ta gwia- 
zda nasza przewodnia zajaśniała w pełnym już 
blasku na obu naszych wiecach ogólnych, gdzie 
tysiące ludu jednogłośnie oświadczyły, że nam 
Rusinom iść ze Słowianami autonomistami, a 
nie z centralistami przeciw Słowianom — wsze- 
lako pod warunkiem, aby nasza reprezen- 
tacja nie miała słażyć za śleps narzędzie rzą 
dów hr. Taaffego, jak onego czasu służyła rzą- 
dom centralistycznym za narzędzie. Tego za- 
strzeżenia wymaga godność kaźdego narodu. 

„Ale w tym warunku spoczywa też cała 
waga tego niby-qierozumienia naszej polityki ; 
w tym warunku gpoczywa całe wobec Rusinów 
postępowanie byłego namiestnika hr. Alfreda 
Potockiego po tąkzwanym procesie Olgi Hraba- 
rowej; w tym warunku Spoczywa też i niniej- 


mocą kandydatów metropolitalnych, — koniec 
końców, warunek ten jest powodem, że rząd, 
mylnie informowany o rzeczywistych stosunkach 
kraju, mimo najlepszej woli nie może poznać 
iatencyj ruskiego narodu, a jeżeli zajdzie coś 
ciekawego, dowiaduje się dopiero od swego am- 
basadora w Petersburga, hr. Wolkensteina, i 
dziwi Bię, zkąd to pochodzi, i jaka na to re- 
cepta. 

„I oto znajdują się lekarze, którzy dyk- 
tują: „dyagnoza: moskalofile i narodowcy są 
wrogami kraju; lekarstwo: kandydaci metro 
politalni*. Dobra recepta! Tylko ż od niej 
chory snać nie będzie mniej Btękał — wszak 
mniej stękać miał chory i po oddan:u Dobro- 
mila jezuitom, a tymczasem otękanie jego ode 
zwało się aż u tronu Najj. Pana... a równocze- 
śnie ozwało się — już Mir powiedział — gdzie." 

Na tem kończy artykuł I. D:a — i nie 
wiemy, czy to już cała jego odpowiedź na nasz 
artykuł wtorkowy. Może jeszcze co więcej na- 
Btąpi, a nawet spodziewamy się tego. Albuwiem 
autor artykuła naszego nie pytał: co robił ks. 
Kaczała wówczas, gdy kandydował — podo- 
bno — przeciw ks. Halce, a jak dodamy, zo- 
stał przez Polaków w Bochni wybranym do 
Rady państwa; ani też o to, co uchwalano na 
wiecach narodowców. 

Od owego bowiem czasu zaszedł fakt 
ten, że narodowcy mimo zaklęć autora arty- 
kału naszego wstąpili do jednego z moskaloii- 
lami komitetu wyborczego — z moskalofilami, 
t. j. kmotrami centralistów, wrogami autonvmi- 
cznych stronnictw słowiańskich, wrogami tej 
narodowości i wiary, którą Diło w niniejszym 
artykule uznaje za swoją i narodowców; i za- 
szadł fakt ten, że część moskalofilskich człon- 
ków komitetu ruskiego udała się do Petersbnr- 
ga dla sławienia caryzmau i prawosławia mo- 
skiewsko - urzędowego; i zaszedł ten fakt, że 
ani zasiadający w tym komitecie narodowcy, 
ani Diło nie zaparli się tego komitetu i takie- 
go postępku członków onego. Te fakta tera- 
źniejsze były powodem, że aator naszego &r 
tykułu wtorkowego — mimo przeszłości naro- 
dowców a wobec 1ch braku zaufania w siebie -— 
postawił wiadomy postulat kandydatom naro- 
dowcom ruskim. < . f 

Na ten postulat Diło naszem zdaniem nie 
dało otwartej odpowiedzi, i mylisię, jeżeli mnie- 
ma, że „postalat dr. Czerwińskiego mógłby cał 
kiem odpaść.* ; 

Zresztą, Diło mylnie przytoczyło niektóre 
zdania autora naszego artykułu wtorkowego — 
ale narazie mniejsza 0 to! 

W końcu uważamy za wielce niewłaściwe, 
iż Diło, zamiast zwracać się do Gazety Nar. w 
ogóle, tylko właściciela jej wciąga w dyskusję, 
jak gdyby między nim a członkami redakcji 
Gazety Nar. jaki rozdział mógł zachodzić. 


Rosyjsko-słowiańska uczta 
w Warszawie. 


W Russkom Sobranii w Warszawie, odbył 
się w ten poniedziałek obiad ku uezczeniu idei 
wszechsłowiańskiej, w obecności przedstawicieli 
licznych odłamów wielkiej słowiańskiej rodziny. 
„Taka uroczystość” -- zaznacza urzędowy War- 


szawskij Dniewnik — „od czasu jak istnieje 
Warszawa, to jest w ciągu blisko trzech stu- 
leci, zdarza się w niej po raz drugi dopiero : 
w r. 1867. i wczoraj Przypominamy sobie zjazd 
w r. 1867.; był on wspanialszy, poważniejszy 
niż obecny; dzisiaj nie jest reprezentowaną cała 
rodzina słowiańska, ale za to przybyli bliż- 
szymi są między sobą nie tylko węztami krwi 


ale i ja luos sią obrządku wyznaniowego ; większa 


część naszych gości mówi językiem rosyjskim ; 
ibnych, jak np. Serbów i Słoweńców, łatwiej 
nam zrozumieć aniżali Słowian odległego Za- 
chodu. Dodajmy nadto, że przy bratnim stole 
mieliśmy przyjemność widzieć kilku Pola- 
iir, czego przed 18 laty z pewnością nie 
ło.“ 
A Nie będziemy za Warsz. Dniewnikiem po- 
wtarzać szczegółów owacji, urządzonej na cześć 


Naumowiczów, Płoszczańskich, Markowów e tutti 


quanti, ograaiczymy się jedynie na ustępach, bli- 
Żej nasz ogół obchodzących. 
Że przedewszystkiem uczta owa miała cha- 


rakter urzędowy, widzimy to z obecności na 
niej wysokich dygnitarzy wojskowych, z grona 
których jenerał-adjatant hrabia Masin Puszkin 


wzniósł jierwszy toast na cześć cara; poczem 
prezes sobrania wypił zdrowie gości i na po- 
wodzenie zjednoczenia wszystkich 
Słowian, co hucznemi przyjęto oklaskami. 

Profesor Perwolf, 
połączenie z Rosją całego narudu serbskiego — 
od Dunaju do Adrjatyka. 

Znany Budiłowicz, podniósłszy wysozie za- 
sługi dla rosyjskiej sprawy redaktorów Naukt 


Słowa i Nowego Prołomu, zakończył: „Posiane 


przez nich idee już kiełkują i oprą się nieprzy- 
jaznym wpływom, zwłaszcza, jeżeli w obronie 
ich stania młodzież dorastająca i włościanie. 
których przedstawiciele znajdują się również w 
naszem Kole.“ 

Bielecki, z Galicji, zachwycał się wspo 
mnieniami z podróży do Petersburga, gdzie w 


obchodzie uroczystym widział „jakby jedną da- 


szę, jedno serce, a z narodem cieszył się wspól- 
nie Jasne słoneczko car rosyjski, jak oj 
ciec z dziećmi“. 


Płoszczański i Marxów opowiadali, w jaki 


sposób urodziło się w Galicji poczucie narodo 
wości; wymienili przytem Pietruszewicza, Zu 
brzyckiego, Głołowackiego, mieszkającego dotąd 
w Wilnie, Chomiakowa i Pogodina. Płoszczań: 


ski wyraził swoje zadowolenie, że bywając dość 
często w Warszawie, spostrzega w niej ciągłe 


zwiększanie się rosyjskiego społeczeństwa ; Mar- 
ków zaś zwrócił między innemi uwagę na oko- 


liczność, że pobyt rosyjszich wojsk w Galicji w 
r. 1848 wiele wpłynął na rozwój dopiero kieł- 


kującego poczucia łączności z wielkiem półno 
cnem mocarstwem. 
Naamowicz przemawiał dwukrotnie, a głó- 


wny nacisk położył na odróżnianie Rusinów | 


Rosjan. „Pojmajemy — mówił — że wrogowie 


nasi upierają się nazywać nas Rusinami albo 
Rutenami; chcieliby oni przez to zaznaczyć, 


że my i wy to dwa oddzielne narody; ale po- 
jąć tradno, dlaczego z ust Rosjan dają się sły- 


szeć, w rosyjskich gazetach dają się czytać na- 


zwy Rusini i Ruteni, w zastosowaniu do nas, 
nazwy; zupełnie fantastyczne. My tacy sami 
Rosjanie jak i wy!* zakończył z wielkim 
zapałem p. Naumowicz, a słowa te, przyjęte 
ogłuszającemi oklaskami, były też zakończeniem 
tej psendo: wszechsłowiańskiej komedji. 
Warssawskij Dniewnik mówiąc o taj uczcia 
sławiańskiej w Warszawie, nawiązaje do wy- 
npowiedzianego przez Naumowicza życzenia, aby 
co najprędzej wszyscy Sławianie zasiedli do 
wspólnej uczty, aby postawić różnicę pəd tym 
względem pomiędzy ewentualnymi współbiejia- 
dnikami i odsanąć to zbyt trudne na teraz za 
danie. Powiada on, że czas także takiego pałą- 
czenia prawdopodobnie jeszcze daleki, a dla po- 
myśiuego przyjścia tej chwili, dobrze Że uczta 
obrena nio była liczną (Tylko galicyjscy goście 
byłi na niej obecni.) Na teraz iść moża o tych 
tylko, co typ rosyjski sobie przyswoili, a więc 
o Słowian zadanajskich, po Galicjanach i Ugro- 
Rusinach. Takie sąjedynie uwagi onego zastrze- 
żenia urzędowego organu wtym wypadku doty- 
kającym stosunków międzynarodowych. 


Ziemie polskie. 


W urzędowem wydawnictwie rosyjskiego 
ministerstwa skarbu znajdujamy nader ciekawe 
dane, dotyczące ilości skonfiskowanej ziemi i 
lasów ua Litwie po r. 1863, jako też dóbr len- 
nych, oraz pojezuickich 

Otóż ogólna ilość ziemi oraz lasów, skonfi 
skowanych w tym czasie w sześciu litewsko- 
białoruskich gubernjach, przedstawia się, jak 
następuje : 


Gubernia ziemi skonfisk, lasu 
Grodzieńska 58,000 dzies. 42,000 dzie. 
Kowieńska 41,000 40,000 „ 
Mińska 119,000 ,„ 134.000 ,„ 
Mohylowska 22,000 ,„ 102,000 „ 
Wileńska 45,000 ,„ 101,000 , 
Witebska 32,000 ., 38,000 , 

Łącznie 317,000 „ 457,000 , 


Z powyższej liczby dziesięcin do r. 1880, 
wyprzedano znaczną większość osobom prywa- 
tnym, rosyjskiego naturalnie lub niemieckiego 
pochodzenia. Do skarbu należy jeszcze £ po- 
wyższej kategorji dóbr ziemskich : 


Gubernia ziemi pozostałej lasu 
Grodzieńska 6 mająt. 2.795 dz. 3,508 dz. 
Kowieńska 11l , 5,961 „ 3,839 ,„ 
Mińska 6 „m 17,449 42,381 „ 
Mohylowska 18 , 3,818 „ 4,125 , 
Wileńska „śl 2,554 n 3,999 „ 
Witebska 5 , 2,220 „ 1,515 , 

Łącznie 52 „p 34,587 » 59368 , 


Dobra lenne i pojeznickie, znajdujące 
dotąd w rękach skarbu, przedstawiają się w gu- 
berniach litewsko-białoruskich, jak następuje: 

dobra lenne dobra pojezuickie 


Gubernia ;jość obszar ilość obszar 
Grodzieńska 5 1,079 dz. 11 8,941 dz. 
Kowieńska -~ == 14 15,232 , 
Mińska 19 37,685 „ 33 175,897 ,„ 
Mohylowska — — p — — s, 
Wileńska 5 651 » 17 24,903 „ 
Witebska — — s 4 4,392 „ 

Łącznie 29 39,415 „ 79 229,465 , 


Z ogólnej przestrzeni lasów lennych i poje- 
zuickich do skarbu należy jeszcze, jako niesprze- 
dane osobom prywatnym: 


Gub. Grodzieńska 3,500 dzies. 
„  Kowieńska 5,790 + 
„ Mińska 159,600 , 
„  Mohylowska — " 
„ Wileńska 10,600 s» 
„. Witebska 5,000 _» 
Łącznie 184,400 nn 


Serb, wzniósł toast na 


Kronika miejscowa i zamiejscówa, 


Lwów dnia 8. maja. 


* Stan powietrza. Obserwatocjuwa szkoły poli: 
aeshaiaznaj dononi : 

Wezoraj przedpałudniam było p' godnie, popo- 
ludnin niebo pokrylo się chmarami, dziś zaś mad 
ranem saczął deszcz padać,opad jego wynosił 
2, mm. Srednia temperatura dnia była 13,%, 
najwyższa 18,”,, najniższa w nocy 10,7, C. 

Prsy wietrze przeważnie zachodnim i średniej 
temperaturze dnia około 12,” C. niebo przeważnie 
zamglone, wilgoć powietrsa cokolwiek mniejsza, 
deszcz, 

* Otwarcie | ukonstytuowanie Izby handlo- 
wej i przenysłowej lwowskiej na»tąpi d. 9. b. m. 
w sobotę, o godzinie 10. rano. Dalegatsm mini- 
stra dla etwareia Izby jest starosta lwowski, pan 
rsdoa namiestnietwa Kosiński. 

* Czytelnia akademicka. Wydział czytelni 
akademickiej |wowskiej uchwalił wczoraj wniosek jej 
rozwiązania. O przyczynach tej decyzji, która w 
ogóle przykre musi wywołać wrażenie, dowiemy się 
zapewne na waluem zgromadzeniu członków, które 
ma Bię odbyć za dni kilka. 

* Zgromadzsnie tygodniowe Towarzystwa po- 
litesbnicznego odbędzie się w sobotę dnia 9. b. m. 
o godzinie 7. wieczorem w sall rysnnkowej miej- 
skiego muzeum przemysłowego w ratzaza. Na 
porządku dziennym: „Dysku:ja w sprawie soojal- 
nego stanowiska technik»*. (Ciąg dalszy). 

* Przewodniczący Lutni zaprasza wazystkich 
czynnych członów (chóru m*ęszanego) na próbę 
przedkoncertową, która odbędzie stę w poniedzialak 
11. maja w sali kasyna miejskiego © godzinie 7mej 
wieczorem. 

* Z miasta. Właściciele domów i mieszkańcy 
z alicy Cmentarnej zapytują św. Magistrat, jak 
dłago jeszcze zmuszeni będą brodzić w błocie i wo- 
dzie, i czy znajdą się kiedy fandusze na urządzenie 
chodnika w tej ulicy? Ośmielają się pruytem, z ca- 
łą należną pokorą, zwrócić uwagę pp. Ojców mia- 
sta, że dodatki do dodatków podatkowych, ściąga- 
ne s tej ulicy, powiauyby ułatwić przychylenie się 
do słusznego teg» żąlania, opartego na słnaznej 
podstawie : równe prawo dla wszystkich, jak ró. 
wne są wszystkich obowiązii. 

* Drożyzna mięsa. Żs mięso we Lwowie jest 
drogie zawsze, żŻo w ostatuich dniach podrożało 
znowu, © tem wiemy Wszyscy, bo to jeden s maj- 
ważniejszych codziennych wydatków ; nikt jednak, 
nawet s powołanych i obowiązanych do tego z u- 
rzędu, nie ehee zbadać, co jest przyczyną drogy- 
zny i na jakiej podstawie panowie rzeźnicy do- 
wolny haracz na publiczność wkładają Komisja 
ad hoc, uchwałą Rady miejskiej wysnaczona przed 
dwoma laty, jeszcze dotąd nie rozpoczęła swej 
czynności, a doprawdy wdzięcsne miałaby zadanie. 
Dowiedziełaby wię n. p. międey innemi „niewłaści- 
wońciami*, że niektórzy pierwszorzędni rzeżułey 
(nie wszyscy, ZaZzaaczamy to wyraźnie) zakupują 
przes podstawione indywidua, mięso tak swane 
miejskie, ryczałtem, po 22 i 20 centów za kilo, 
| następnie toż samo mięso sprzedają w swoich 
jatkach po takiej cenie jak dobra mięso s wołów 
opasowych. Manipulacja taka odbywa się niemal 
codziennie przy wndse miejskiej, i że też nikomu 
sa myśl nie przyjdzie wybadać jednego lub drn- 
giego żydka nie mającego może kilku szóstek swo- 
tech własnych w kieszeni, dla kogo zakupuje mięso 
wołowe całemi óćwiartkami. I dsiwimy się potam, 
że służąca przynosi od „porsąłnego* rzeżnika mig- 
s0, którego i psy jeść nia chcą. Przy tej sposobno- 
ści joszcze jedna uwaga: rzeźnicy, szczegól niej owi 
„porządni* wyrobili s:bio przywilej, ża kupujący 
musi brać towar jaki mu dadzą; najdelixacaiejsza 
oposycja nic ta nie pomoże, bo w odpowiedzi tyl- 
ko grubiaństwo się usyska. Czy i na to nie sna- 
lazłaby się jaka rada ? 

* Dar. Cesarz udzielił z własnej awej szkatuły 
50 zł. zapomogi na budowę szkoły w Potoku, po- 
wiecie krośnieńskim. 

t Loonard Karol Junosza Dąbrowski, dok- 
tor medycyny rozstał się z tym światem 4. b. m. 
w Starejaoli, gdzie od roku 1876 jako lekarz miej- 
ski przebywał. Zmarły piastował długe lata u- 
rząd lekarza I. stopnia i asesora kolegiainego przy 
szpitalu miejskim w Prażanie na Litwie, był także 
astabowym lekarzem przy wojsku rosyjskiem i do- 
pierc w r. 1863 złożywszy na ołtarzu ojczyzny 
zuacsny majątek, jako podejrzany o organizację 
powstania został osadzony w więzłeniu grodzkiem 
pod jenerałem Kaufmanem, gdzie izolowany przez 
dwa lata, następnie ped dozór policyjny oddany, 
zmuszony był emigrować do Galicji, a otrzymawszy 
przed 9 laty w Jrarejso i posadę lekarza miejskie- 
go, dokonał pełnego patrjotysmu żywota w 75 ro- 
ku życia swego. S. p. dr. Dąbrowski odznaczał się 
nader rzadką prawiśnią charakteru, gorącą miło» 
ścią ojczyzny, dla której nie wahał się w całości 
poświęcić ; — w ostatnich latach sędziwego żywo- 
ta oddał się całkiem swemu zawodowi, przynosząc 
ulge w słabościach, pociechę w nieszczęściu i po- 
moc w nędzy. 

To też każdy kto miał sposobność g0 poznać, 
uczuwa głęboko stratę jego, bo ojczyzna utraciła 
dobrze zasłużonego syna, ubodzy swego dobroczyń- 
cę, znajomi doradcę i szczerego przyjaciela a nie- 
szczęśliwi swego opiekuna i orędownika. Zmarły 
pozost wil wdowę i córkę, zaślubioną adjnuktowi 
sądowemu dr. Weinrebowi. Cześć jago pamięci! 

+ Franciszek Szimaczek, literat i dziennikarz 
czoski, były redaktor kilku pism, a pod koniec ży- 
cja wydawca ilustrowanego tygodaika p. 1. Swia- 
logor, mąż wielca zasiużony około swego narodu, a 
przyjaciel Polaków, zmarł dnia 5. b. m. w Pradze, 
przeżywszy lat 50. Cześć jego pamięci! 

* Dr. iwan Dobrjański, adwokat tutejszy, 
wiaesenior Stanropigil, jeden s przewódzców moska- 
lofilów galicyjskich, osiedla się w Rosji, gdyż, jak 
się zdaje, nie ma tu po co powraCAĆ. 

* Komunikacja z Rumunią. Zdarza się często, 
że osoby zaopatrzone tylko przepnstkami, wyata- 
wionemi przez tutejsze starostwo, wyjeżdźają do 
Rumanii, dokąd im jednak rumnńskie urzędy po- 
grasiczne wstępu wzbranisją, przez co podróżni na- 
rażeni są na stratę czzsu | pieniędzy, wyłożonych 
na koszta bezskutecznej podróży, Dla zapobieżenia 
tym niedegodnościom, jak podaje gazeta urzędowa, 
namiestniectwo za wezwało starostwa  pograniczne, 
aby przy wydawaniu przepustek xuwracały uwagę 
interesowanych, że do Rnmunii potrzebe są for- 
malne paszporty ; przepustki zaś słażyć mogą je- 
dynie dla mieszkańców x okolie nadgranicznych i to 
dla codziennej styczności lub krótkich wycieczek 
za granicę dla rozrywki. 

* Muzoum im. Dzioduszyckich zamknięta ná 
do ogłoszenia, 

Muzoum przemysłowe w ratnizu sodziennie 
od godz, 9, do 6.; w poniedziałek 50 at. w inno 
dnie 30 et. 

* Muzoum zakładu narodowego Ossolińskich od 
godziny 10. do 1. codziennie; popołudniu zaś od 
B—5 we wterck i piątek. Wejście bezpłatno. 

* jutro w sobotę d. 9. maja: św. Grzegorza i 
ów. Symeona 6p. i 


— Kradzież pocztowa. Nową defrandację | wiecie jarosławskim dobry; w powiecie rudeńskim, Zboża strączkowe za 100 kilogramów jjaki odniósł w sprawie ponownego otwarcia „Jo- Z PODWOŁOCZYGK: na dworzes główny lwowsk. 
0 min. 38 wieesóż pociąg posblezmy, o gods. 


odkryto na poczcie w Poszcie. Worek z 14 lista- | podobnież, w okolicy Sambora pojawił się groma- groch do gotowania od 7,50 do 8.75 zł}, --- groch |Sefinnm.* Antor artykułu powiada, że nie spe- |e godz. 1 
pastewny od 625 do 6.75 zł, — soczewica od cjalna akademia, ale rozwój krajowych fakal. LEN dad io godzisie 4 min. 10 po południu po- 


mi pienięźnemi, nadany w Nowym Sadzie, wartości dnie słod yszek rze P akow y i zaczyna go 

5894 zł, zawierał w sobie, po otworzeniu go, tylko niszczyć. Toż samo w okolicach Bnrsztyna; koło —.— do —.— zł, — fasola od 8.— do 14.— zł. |tetów medycznych zaradzi dotychczasowym bra- Odchodzę ze Lwowa: 

paczkę starych gaset. Wojniłowa rzepaki zraadły skutkiem posuchy; koło|bobik od —.— do —.— zł, — wyka od 5.25 do | kom. 472 | DO KRAKOWA: o godz. 10 min. 44 więczóz pociąg 
—  Zuckertort, uajznakomitszy dsiś w świecie Kozowy dosyć dobry, w zbaraskiem średai, miej-|7.— zł. i pospieszny, o godz. 4 min. 5 rano pociąg osobowy, 0 

szachista, odniósł temi dniami nowe świetne zwy. | SCamt dobry. Toż samo na Podolu, w borszczow Nasiona za 100 kilogramów : Koniczyna od Polska petycja szkolna, podpisana przez | godz 5. min. 3 po południs pociąg mięszany i O godzi- 

cięztwo w Berlinie nad 42 przeciwnikami. Grając |Skiem dobry, wokolicach Tłnstego, Jazłowa i Horo-|38 qo50 zł, najprzedniejsza od —.— do —.— zł.,|66.000 ojców rodzin z w ks. Poznańskiego, uj nie 6. min. 85 rano pociąg mięszany lokalny. 

kolejno z każdym £ nicb, a raczej 42 partyj za|denki ucierpiał od mrozu i posnohy, W powiecie przednia od —, - do —, —- zł, — tymotka od —, domagająca się zniesienia niektórych rozporzą: , DO premia th jo sr zy Ast i 

wazystkiemi, gdyz przeciwnicy mieli prawo poro- |Śniatyńskim Średni. do —.— zł, anyż ros, od —.— do -.— zł.|dzeń szkolnych, była we wtorek przedmiotem | mix” 10 w no A miąstany, 

zumiewać się między sobą, wygrał 28 partyj prza- Pszenica ozima wczesna, piękna. W ól- anyż płaski od 36.— do 38.— zł, — kminek od obrad sejmn pruskiego. Żąda ona: 1) aby księ- DO PODWOŁOCZYBK: ugłównego dworca o ger 

żom oddano inspekcję szkolną, szczególnie co|6 min. 56 rano pociąg posp ommy, 0 4 13 min. 81 po 


południa o godz, 10 27 wieczór poeiąg mięszany. 

DO PODWOŁOCZYBK: s dworca w Podzamczu O 
godz. 6 min, 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 12 mni, 
57 po południu i o godz. 10 min. 66 wieczór pociąg 
mięszany. 


grał 8, a 6 pozostało = W następnym tur.|kl wskiem i złoczowskiem AŻ RE M | 26. do 28.— zł. 

niejn grał dziesięć partyj jednocześnie, na pamięć | musiano walcować lub kosić. pa mierne: Nasi j i 4 

w ten spagób, iż siedząc na środku sali, plecami |Posnchy w wielu miejneach zżółkła spodem, leos zimowy od ME A 11 WW i AE EEA 
zwrócony do dziezięcln stolików, dyktował kolejno deszcz wszystko naprawi. W sanockiem pszenica || 550 do 11.— am- zi ik zimowy ai add 
każde posnnięcie, Zuekertort mus'ał zatem przez | Wczesna średnia, późniejsza wcale zła. W powie-|_-_ s. rtepik letni pi ZE b dg" rhyeś 
osły ozas trwania turniejn mieć w pamięci 640 pól |cie jarosł. i koło Radymna pszenica bardzo p'ękna. rzepik jesienny 0d —_ — PAJDA zł. -- 
tablicy szachowej i 320 figur! W okolicy Rudek na koniczyskach musiano przeo- | minnka od 10.— do 10.75 zł, — nasienie Iniane 


$ R „, Koło Komorna średnia, bo 
— Odpowiedzi. Nordd. Ztg. stwierdza, iż ka, |186, zresztą ME ty. W złoczoaskiaw g ne ED 12.— zł, nasienie konopne od —— 


Bismark wytłał w tych daiach ostatnie odpowiedzi | WYSZY dużo ł 
przezimowała dobrze, lecz brak Nafta za 100 kilogram.: zwykła od 15.— do 


w ogóle piękna, 
na adresy, przesłane mu zZ powoda 70. rocznicy dach pogoranył zwłaszcza na rumoszach, Kołoj,g__ m , donora ody 20 8 POJ A 
i p .— do Źl.— Zi. 

Na Chmiel za 56 kilogrm.: od — de — zł., za 


urodzis. W dniu 1. kwietnia kanclerz otrzymał Brodów. Glinian, Bursztyna pszenica średnia. W 
|100 kilogrm.: odd — do — zł. 


się tyczy nauki religii; 2) aby powiększono 
liczbę godzin sanki religii; 3) aby przywrócono 
język ojczysty, jako wykładowy; 4) aby zaczy- 
nano nczyć dzieci po niemiecau dopiero wtedy, 
gdy już po ię czytać i pisać „pie nauczą. 
ak wiadomo, komisja uchwaliła, aby nad temi A 4 
podziwu godnie Enin darwi Izba prze- | 0% domoralua Dyrekcja austr. kolei padztwowych, 
szła do porządkn dziennego, co też się i stało Wyciąg z rozkładu jazdy 


mimo dzielnej obrony posłów naszych Zakrzew- 
skiego, ks. Jażdżewskiego f ks. Stablewskiego. ważnege od d. I5. lutege 1885. 
s Odjazd ze Lwowa: 


Poeląg mięszany: o godz. 6. min. 40 rano do Stryja. 


5 d kó iw: > A i . r P 
10 podarunków, trzy dyplomy uniwarsyteckie dok okolicach Wojniłowa wczesna bardzo piękna. Prezydent i pierwszy kasjer Słowiańskiego 


tora honorowego, pięć dyplomów na obywatelstwo j i "W -A A A T a a 
honorowe, 23 adresów od miast, które mn da- F ooo po l laait je Wołna za 100 kilogrm.: od — do — zł. h aa a ar SARI h Haleazikiego Oena” WT etaa an Bory niawia 
wniej nadały tytuł obywatela honorowego, 175 Spirytus za 10.000 litrów procent. gotowy ordery Aleksandra pierwszej klasy. Trzej człon- Pociag mięszany: o godz. 6 min. 45 wieezór do Stryja, 

Stanisławowa, Husiatyna, Drohobycza, Chyrowa, Za- 


Żyto skutkiem posuchy wszędzie zrzadło i 
zaostrzyło się. od 29. — do 29.50 zł. kowie wydziału Towarzystwa otrzymali ordery 


adresów od korporacyj i Stowarzyszeń, 2644 tele- 
górza, Zwardonia, 


gramów i 2238 listów z życzeniami. Ogółem nale SG ra fni > ; 
yny woześnie i dobrze zasłane zeszły Ceny zboża (a 100 klgramów): Aleksandra drugiej klasy. 
HAAG o 56438 odpowiedzi, które zabrały pięknie, lecz spiagnione deszczn trzymały się dotąd Wiedeń dnia 6. dk uzanich 9-48 — g y zai rar n Lwowa. l 
su. przy zlemi. Terau dopiero zapewne szybko bnjać| 9.52; — żyto ed 7:95 do 805; owies od 7:80 Jako kandydata na wiceprezydenta francu- 2 SSE roweCEytOwaj Zazóra pe by" Btryja, 
R BB. , zaczną, do 7:85; — kukurudza od 657 do 6'62; —|skiej Izby posłów stawiały Union dómocratique | Pociąg osobowy: o godz. 4 min. 17 po południu zo 
Teatr muzyka i literatura. Jęczmień w okolicy Radymna i Wysocka |spirytus od —'— do 29—, i Union républicaine De Velle'a, Union radicale i Btryja, Stanisławowa, Drohobycza, Borysławia, Chy- 
, podjady bardzo nizzczą. W okolicach Chyrowa Z8- Peszt dnia 6. maja. Pszenica od —— ào skrajna lewica dziennikarza Anatola De La: re wa. s 
— Repertoar teatralny. Dzisiaj w Piątek d.|siow jęczwienia obecnie dopiero kończy się. W|9-09; — żyto od —:— do—*-; — owies vi |forgea, który też wybrany został 146 głosami Pociąg A OE AR gy fa Hasia. 
8. maja po raz dwudziesty trzeci: „Opowlieści|słoczowskiem siew na ukończeniu, W ogóle jęcz-| —— do 6'42; kuknorudsa od SAS ķ do 619; — przeciwko 129. Nowy to dowód, że Francja pieg pe dee oł Drohobycza, Borysławia 
Hoffman a odd opera fan- FE, potrzebują deszczu i miejscami zółknąć |rzopak od —'— do 13:50. przechyla się coraz bardziej kn radykalizmowi. 
tastyczna w 4. a. Offenbacha. zaczęły, | b wanin obligacyj Te 4 M Lwów. Z Izby handlowej, 8. maja 1885 
— Na teraźalejszą czeską wystawę Owies późno siany, wschodzi rzadko, gdyś|. Obwieszczenie. Przy SE na dnie 30, Lumsden podał się do dymisji, której je- ' k M 
i dzie zi i indemnizacyjnyeh usknteczniop a ci dnak rząd angielski nie przyjął. Fakt ten przed- 1. Akcje sa sztukę 
sztuk pięknych w Pradze przysłano z War-|nie wszędzie ziarno rzneone w ziemię podezaa PO- | kwietnia 1885 zostały następujące obligacje do stawić OSS p e ró x (GPGNET ACE bez kuponu bieżącego płacą żądają 
saawy 8 obrazów, z Krakowa 5 a ze Lwowa 3. dectw, że gab.net postępuje niewłaściwie." pa dywidendy 


suchy należycie zav:łoczyć się dało. Wczesny se- : 
spłaty wylosowane, a mianowicie: ; 
szedł dobrze. ; pł D iietra A indemnizacyjnego 
Groch podobnież w suchej roli później sia- Galiciiszgekońniej 
ny przechodził rzadko i nierówno. Po deszczach PA Ci } 
może się bardzo poprawić. Siew grochu wszędzie R. zs pres dalszy.) ar. 124 144 389 
a . uponami: Nr. ` 


Kolej galic. Kar. Lud. 200 zł. m.k. 254 — 267 — 
» "wow. czer-jass. 200 zł, w.a. 228 — 2%8 50 
Bauku kypot. galio. 200zł. w.a, 282 — 287 — 
a kred. galia 200zł. w.a 230 — 585 — 


Wiedeń d. 8. maja. Rząd rosyjski zamierza 
we Wiednin w miejsce dotychcząsowej prawo- 
sławnej kaplicy wybudować cerkiew wspaniałą 


Jak sprawozdawca Pokroku donosi, wystawili tam 
pp Ajlukiewicz, Alchimowicz, Brochocki, Gerson, 
Grabowski, Herncysz, Chełmiński, Jaroszyński, Ju- 
Jinss Kossak, Wojołach Kossak, Mirecki, Mondi. 


Jtankiewiczowa, Styka, Nwieszowski, Szwojnieki, ukończony. A Uran AB 0624 | : ; pa 
Wiesiołowski. I dodaja, że jakkolwiek żadna ko- BA ran Tepokaloj Popea > OSG LI SM Rte 39 i HS ni i Ja ELA | RA Mo ; : 4. Listy saztnwna sa 100 slr. 
isja nie pilnowała, aby tylko takie obrazy wy- wschodzi. — óżniajszy zaledwie posłany. 38 96 2210 a wczorajszem wyborczem Ło raniu zwią” wioska o fm 
al Óre by śy Polskę reprezentowały, | Wiadomo detąd, jaki się okaże. 1713 1769 2066 2091 2144 2190 2196 zku demokratycznego w dzielnicy wiedeńskiej P cog 
slano, które by Świetaia Fee A pr wapólnem Wyka zaledwie posiana, wschodzi pięknio;|2314 2332 2344 2396 2497 2554 2680 2797|Neuban oświadczył proponowany przez zebranie] Fow kred. galio 5 pro, w. a. 99 — 100 — 
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Bliżesa wiadomość w Admiuistracj 

„Gazety Narodowej" pod lit. St. B. 
Uwiadomienie. 


Niniejszem mam zaszczyt ogłosić Sza 


nownej Publiczności, — że rozpocząłem | 
hande! komisyjny bydłem ro- 
gatem i nierogntem, a zarazem 
przypominam łaskawej pamięci mój od. 
r. 1872 istuiejący handel komisyj-| 


my w Grossmarkthalłe dla rozmait-go 


mięsa i dziczyzny. — Posyłki mogą bez-f 
zwłocznie i niefrankowaae tą koleją być 


uskutecznione. — O zaufanie Szanownej 
Publiczności prosi 


Stanisław Dziorzyński, 
Adres: dla żywego bydła jest: 
St. Marx. 
n mięsa jest: St. Dz, Wien, 
Grossmarkthallo. 


Cieplice Trenczyńskie 


ma Węgrzech, 30 minut ol stacji 
kolej. Tepla-Trenczyn Teplitz Ter- 
my siarczane od Z8—3X2R, 
najskuteczniejsze w cierpieniach go. 
$ocowych, artrytyczaych , nerwobo- 
lach i t. d. Zakład, wygodnie urzą- 
dzony, leży w pysznej dolinie Ma 
łych Karpat. Pobyt przyjemny i tani. 
Początek se'onu 1. maja. Ze Lwo- 
wa przez Trzebinię, Oderberg, Bil- 
lein, Topla do zakładu 15 go- 
dzin drogi. Na większych sta- 
cjach bilety tam i napowrót o 389, 
tańsze — Podręcznik inform. d’. FI- 
LIPKIEWICZA wa wszystkich księ- 
arniach, Broszury i wyjaśnienia u- 
ziela na żądanie bezpłatnie. 


Książęcy Zarząd kąpielowy. 
e 


RRRZAIE 1A 


jednem z pierwszorzędnych 
miast Galicji, z gęsto za 
ludnioną i bogatą okolicą, 
jest do sprzedania z 
powodu słabości obecnego właściciela 
doskonale położony i zaopatrzony, 
handel kolonialny i towa- 
rów maięszanyeh. — Firma da- 
wna, wszędzie znana i bardzo dobrze 
akredytowana, 
przez przedsiębiorczego inteligentnego 


nabywcę jeszcze znacznie rozszerzo- j 


nym. — Obrót roczny wynosi 
70—80.000 zł., kapitał potrzebny do 
nabycia około 8000 zł. 

Bliższa wiadomość pod lit. C. T. 
poste restante K ra k ów. 
2641 1—3 


Do wydzierzawiem 


Dwa folwarki: 
Wołrzków I SGilOWA, 


do klucza Marjampolskiego na-! 
leżące, */, mili od stacji kolei 
czerniowieckiej Jezupo] położone. 
Pierwszy obejmuje około 350, 
morgów najprzedniejszej gleby, 
dobrze komasowanej; drugi obej- 
mujący morgów 250, ma cały 
obszar w jednym kompleksie. 

Dwór w Wołczkowie je-t 
obszerny z oficyną Budynki go- 
spodarskie są w dobrym stanie 
i w odpowiednej ilości na oby- 
dwóch f .lwarkach. 

Jest tu także około 350 
morgów wyśmienitej  naddnie- 
strzańskiej paszy do wynajęcia 
„Ostrowe zwane.* 

Bliższą wiadomość udziela 
Administracja Dóbr w Marjam- 
polu. 260) 3—3 


Moje zapatrywanie co do kosme- 
tykn do ust e. k dentysty nad- 
wornego, pana 


dr. J. G. Popp, 


we Wiedniu. 


Budapeszt we wrześniu 1879. 
Z czcią dla prawdy musimy przy- 
ZNAĆ, Że wszystkie kosmetyki do zę- 
bów i ustnej, które nowoczesny duch 
spekulacyjny we Wiedniu i na pro- 
wincjach z całej monarchii umiał u- 
mieścić w handlu, u nas zostały 
POPPA „Anaterynową wo- 
dą do ust i pastą do zębów 

i proszkiem 


jpnione i zepchnięte w przepaść. 
kosmatyki stały się u nas nie- 
cO aka „artykułami toaletowemi*, 
które” nęły się do wszystkich 
tw społeczeństwa, i równie jak 
d dziesięciu lub dwudziestu lata- 
i$ pożądane. Nasi dentyści nie 
usiłują w tym względzie nic nowego 
uczyć z tego kie poniewaź kę 
brze wiedzą, że postępowego nie n 
wynajdą, % BA i REA Poppa kos- 
metyki podług zdania naszych 
pierwszych wegierskich denty- 
stów są Środkami nader umieję- 
tnie złożonemi, które wynalazcy 
w skntek swych błogoczynnych sku- 
teczności przynoszą zaszczyt. 


Bt. LLKO, kapitalista. 


Składy 
tych, w swych własnościach nieprze- 
wyższonych, nawet w Niemczech , 
Szwajcarji, [nreji, Anglii, Ameryce 
i t. d. zaszczytnie znanych środków 
do ust, zawsze w świeżej jakości 
znajdują się : 2184 1-2 
we Lwowie: w aptekach: pp. P. 
Mikolascha, 8. Ruckera, S. Beisera, 
H. Piepesa, A. Kibla, H..Blumen- 
felda, Kd. Jeczowicza, K. Krzyżanow- 
skiego, N. Karczewaktęgo, A. Kocha- 
nowskiego, dr. Zarzytkiego; Marcina 
Millera handel galant. , K. Bayer & 
Leon pati, Frau. Skalski & heon 
parf., tudzież we wsaystkich aptekach,, 
drogerjach, handlsch galanteryjnych 
i handłach perfum. 


„.ydawca: Dr. Kazimierz Krasicki. 


2619 5—? 


Bt. Dr. 


a handel może być kościoły i świątynie kilka wyznań, Dwa dworce kolejowe. 


Nagrodzona srebrnemi medalami zasługi. 


SCHUBUTHA MASA 


do zapuszczania podłogi 
w 5 kolorach, pudełko wystarczające na wielki pokój 
kosztuje I zir. 


Do nabycia w hamdlach: we Wiedniu, w Pradze i Bernie; 
we Lwowie: Narodna Torhowia, St Markiewicz; w Krakowie; J. F. Fischer, 
M, Jawornicki, Fr. Lenert, K. Okoń, A. Suski ; w Brzozowie: A. Marinio- 
wa i Spł.; w Bochni: J. Michnik; w Brzesku: J. M. Cellnik; w Brodach: 
W. Adamowicz; w Brseśanach: E. Moerl; w Czerniowcach: J. Bchnirch; 
w Cszartkowie: M. Brenho!lz; w Jaśle: Q. Steinhaus i Byn. M. Weisenfeld; 
w Jarosławiu; K. Zabłotny; w Kałuszu: J. Korytowski; w Nowym Sqcsu; 
K. Millner, F. Garan; w Przemyślu: M. Krug, E. Machalski ; w Prsewor- 
sku: S. Rejmański; w Podwołoczyskach : Q. Morawetz; w Rseszowie; Schai- 
ter i 8p., E. Neugebane.; w Rohatynie: F. Marx; w Sanoku: R. Barth; J. 
Ryuczarski; w Stanisławowie: W, Waldek, Ch. Meisels, T. Szawiński; w 
Samborze: B. Żuławski; w Sokalu: A. W. Grot; w Serecie: J. Dempniak. 
w Tarnowie: F. Leszczyński, Mūldner i Sp.; w Tarnopolu: E. Frantz; w 
Zaleszczykach : L. Schiller i Syn, H. Sanocki. 

Uwaga. W ostatnich czasach namnożyło się mnóstwo licznych 
naśladownictw naszej masy do podłogi, które są w cenie wprawdzie 
niższej, lecz też i zupełnie nie dv użycia; przestrzegamy więc przed za- 
kupnem takowej. 2017 3—83 


© 


Ważne dla malarzów i lakierników. 
Najnowszy sp sób wyrobu, patent. dla wszystkich pzństw Europy i Ameryki. 
Dotąd nieprzewy zszone 
odciskowe papiery fladrowe 
(Holzmaser) w 20 naturalnie oddanych rodzajach drzewnych, także do ukoś 
nych fryzów, których ułożenie jest tak pojedyńcze, że każdy nie rędąe 
praktycznym, w kilku minnt ch przepyszne fladry na dowolną przestrzeń pg 
przenieść może, wyrabia w długości po 10 metr. i 50 ctmr. :zerokości po 
najtańszych cenach Fabryka tapetów podobnych do drzewa 

i odetssów papierowych fladrowych 1188 3—6 


ALOIS KOLB, Nealengbach pod Wiedniem. 


| 


Uzdrowiska Gieplice-3chónau w Czechach 


znane od kilkuset lat, i sławne, alkaliczno saliniczne termy (295—39 R) 


d. 1. maja —Zdrojowisko pierwszorzędne z wspaniałemi zakładami kąpielo 
wemi. — Kąpiele mułowe. — Własne i wszystkie obce wody mineralne w świeżem 
napełnianiu podaje się we własnym zarządzie, zostającym pod lekarską kontrolą. jg 
Celujące w skutek swych nieprzewyższonych skntecznośc: prz 'ciw gośćcowi, 
renmatyzmowi, porażeniom, szkrofulicznym opucunięciom i wrzodom, newralgiom i 
innym chorobom nerwowym, początkom wysychania szpiku pacierzowego , świetne 
w swych skutkach po wyleczeniu się z ran postrzałowych i cięcia, po złamanin 
kości, prze iw sztywności stawów i skoszlawieniu. 

Pyszna zupełnie oehronione położenie w uroczej dolinie okolonej lasem 
wysokopiennym gór kruszozowych i średnich Łagodny, jednostajny klimat, Park 
i ogród na wielką skalę. Koncerta daje miejska orkiestra kąpielowa i muzyki woj- 
skowe. Reunioay, teatr z przedstawieniami operowemi i t, p. Kursal, czytelnia 


Wszelkim wymogom odpowiadające pomieszkania dostarczają Kaiserbad, 
Steinb .d i Stadtbad w Cieplicach, zaś Schlangenbad i Nenbad w Schónan, tudzież 
iocne bndynki prywatne, 1083 3—8 

Obeych gości kąpielowych w r. 1884 było w Cieplicach Schinau 35.871. 
> Wszelkich obj<ónień udziela i zamówienia na pomieszkania przyjmuje dla 
Cieplic: Inspoktorat kąpielowy w Cieplicach; dla Schónau Maglstrat w Schönau. 


Stacja koleł Tacnowsko-Lelnchorn skiej „Musz; na- Krynica". 


Otwarty od 15go maja do końca września, posiada liczne 
zdroje szczawy alkaliczno-żelezistej, 2 gmachy łazienek o 100 
gabinetach, kąpiele ogrzewane parą i wszelkie urządzenia do 
kuracji i uprzyjemnienia pobytu potrzebne, zakład gimnastyczny. 
żętyczny, mleczarnię, restaurację, cukiernię, piekarnię, sklepy i 
pracownie krawieckie i szewskie etc. 

Apteka, poczta 1 telegraf w Zakładzie. 

Pokoi mieszkalnych zupełnie urządzonych przeszło 1000. 

Czytelnia gazet, wypożyczalnia książek, teatr polski ze 
Lwo»a pod dyrekcją p Jana Dotrzańskiego, orkiestra zdrojowa 
pod kierownictwem p. Wrońskiego z Krakowa, spacery, park 
obszaru 60 morgów, las szpilkowy, wycieczki w okolice, reu 
niony i bale. 

Podczas sezonu ordynuje 6 lekarzy. 

Biuro informacyjne udziela bezpiatnie wszelkich szczegółów 
i ułatwia wynajęcie mieszkania na zamówienie, wyseła powozy 
do dworca kolei 

Dla krótko bawiących pokoje gościnne w hotelu Krakowski:n. 

Opis bezpłatnie poseła i na listowne zapytania odpowiada 
jakoteż zamówienia na wody mineralne przyjmuje 
C. k. Zarząd Zakładu zdrojowego w Krynicy. 


C. k. zakład hydrjatyczny 
(wodoleczniczy) 
w Krynicy. 
w roku ubiegłym wzorowo urządzony według najnowszych wy 
mogów hydioterapii, otwarty dla chorych dochodzących i 


stałych od 15go maja b. r. 
Kierownik hydroterapii dr. Henryk EBER8. 2583 


| 7 i R | W Km 
Tamaryndowe Pastylki 2 omom nia 


HELLA ; 
À dica“ starannie sporządzone i równej wartości jak tran- 


cuskie „Tamar indian“, mające przytem tę korzyść, że są znacznie 
tańsze , pocieszają się codziennie większą przychylnością ze strony $ 
pp. lekarzy i publiczności. — Hella Tamaryniowe Pastylki są przy - 
jemne w zażywaniu, sprawiają działanie rozwalniające bez bolów, 
środek godny polecenia cierpiącym na hemoroidy, dalej paniom i! 
dzieciom, tem więcej, że najznakomitsi lekarze przeciwstawiają je 
wszystkim drastycznym pigułkom wszelkiego rodzaju, jakoteż kura- $ 
cjom wód mineralnych, przeszkadzającym w zajęciach. Lo 

Hella Tamaryndowe Pastylki sprawiają naturalne rozmiękczenie % 
zawartości w kanale odehodowym i są nieoszac. Środkiem przeciw za- 
twardzeniom i z tego pochodzącym cierpieniom. — Cena pudełka 75 et. 

Fabryka i główna wysyłka: 


G. Hell & Cmp. w Opawie. 


Na „międzynarodowej wystawie farmaceutycznej we Wiedniu, od- 
szczególniono je dyplomem honorowym. Hella Pastylki Tamaryn- 
dowe są do nabycia w aptekach. 1015 14—24 

Główny skład we Lwowie n pp. aptekarzy: P, Mikołascha, Zygm. mg 
Ruckera i H. Blumenfelda ; w Krakowie u K. Wiszniewskiego; w ($ 
Stanisławowie u J. Macury ; w Tarnopolu u F. Jamrogiewicza; w $ 
Brodach u M. Redera; w Rz3szowie u Kalinowskiego; w Przemyślu § 
u L. Nahlika i we wszystkich większych miastach, 


| z owocu „Tae 


Kawa figowa prawdz z fig sułt 
Herbata mosk. wyb "funt O. 
Oliwa stoł, wyśm w bar 5 kl. 
Oliwa z Aix wyśm. baryłka 5 kl. „ 
Pomarańcze słodkie wyborowe 


Cytryny Ima słodkie wyborowe 


ranco za pobraniem 


Kawa Pomieszkania 


Rio wyborna mocna zł. 1.28 ) składające się: 

Santos wyb. zielona 1 130)3 |z 2,4, 5, 6 1 7 pokoi, werandy, 
Ceylon ziel, wyśm n 1.50 )-4 |kuchnmi ete. w parterze i na I. piętrze 
Złota Jawa , „ 148) g (z balkonami) ulica Brajerowska 6, 
Per owa Mokka nad dbr. ,„ 1.60 ) Sklepy, składy, stajnia, wo- 


skrzynka 5 kilo . zł 2.44|pzowska 37 i 9 (do których wchód rów- 
Aer nież w przedłużeniu ulicy Jagiellońskiej). 
5.25jgnrzedania przy nowo otworzonej 

częściowo już zabudowasej ulicy Braje- 
1.90 rowskiej i w przydłażonej ulicy Jagiel 
lońskiej (najkrótsze połączenie uliey Gró- 
deck'ej z ulicą Jagiellońską). 


X 
* 


30—40 sztuk za kosz . 


40—50 sztnk kosz . . . . „ 190 
Wysyłka w 5 kil. paczkach z opłatą 
ła i franco włącznie z opakowaniem ilp, Emil Brajer lub t 
1531 2—4 


T. J. Fels w Trjeście. 


»goż biuro w g dzi 
nach między 9—1 przedpolndniem i 3 6 
opołudnin 2591 6—? 


Założony szy 1840 


Zakład i wypożyczalnia 


| harmoniu 


Franciszka Nemetschke & Sohn, 


wy. e. k. nadw. dostawców 1868 3 6 
we Wiedniu, Backerstragse 7. w Baden, Bahngasse 23 


L. 1370. 


Licytacja Szkartów. 


W c. k. głównej fabryce tytoniu w Winnikach będą 


sprzedana na publicznej licytacji szkarty drylichowe, zgrzebne, 
Sezon kuracyjny trwa bez przerwy cały rok. -— Bezon letni poczyna rię z papierowe, SZNUrowe, żelazo itp. 


Mający chęć licytowania, mają tutaj nadesłać swoje pi- 
emne oferty najdalej do dnia 2. czerwca 1885 o godzinie 


12. w południe. 


Oferty muszą być zaopatrzone stemplem ne 50 centów, 


który przypisać należy się. 


Bliższe warunki można przejrzeć w tutejszym ekspedycie 


w godzinach urzędowych. 


2644 1 8 
Schebesta. 


Wimniki, dnia 15. kwietnia 1885. 
Adamowsky. 


mg ; : XIKINSEJ ERER 
Zakład kąpieli siarczanych żelazisto-borowinowych i parowych. > 3 8 Ba Eg 
4. 5 z -ZBEBSS=Z W 
© 
Pustomyty (pode Lwowem). ń Sa gE Ża538% (9 
Rozpoczęcie sezonu 20. maja. ROHS z z mz = 32 pa 
Choroby, w których kąpiele siarczane z świetnym skutkiem używane być ý = T] m Sag me $; 
mogą, są: Gościec i dna (rheumatismus ot artritis): szkrofuły; choroby skórne; a = = —_ E GRIN ró 
siphilia ; merkurjalne zsnieczyszczenis krwi, zaniedbane lub zastarzałe chirurgiczne |f N PE S maz 5 [6 
wypadki, jako to: zwichnięcia, złamania, rany, wadliwe blizny i wszelkie okorob () „2 NA «m E są: 4 
„,|przewłoczue 3 E SE wa Lwowie ; a2g N a $ 
Przed bramą Zakłada kąpielowego jest przystanek kolei a.cyks. Albrechta m 6 R ul. Kopernika 3 5 Eae] T = i 
Jazda koleją ze Lwowa trwa 40 minuut, Pomieszkania w Zakładzie i dworskich, à: © ss = " M N © SD i 
oficynach, po bardzo umiarkowanych cenach. Wikt podłng cenników restauracyj| 2 gs Ę5Ę A 2 E ską "eż Fo 4 
lwewskich. Stały lekarz w miejsoa. W tym sezonie otwarty oddział hydropatyczny.AVd "5, $ 2 JEDZ" 
i Zwraca się uwagę na kąpiele borowinowe, xtóre poi względem składu che- fa] E w m F QROBO a) 
mi znego nie ustępują wcale zagrąniczi m ielom i byw:ją z równie dobrym 2 
skntkiem używane w CRo oba kobiecych, oj tę ii 2801 3 -? % , kilo czekolady : l a! kilo naj jepszych en r 5 
, Pociąg ze LATA odchodzi codziennie o godzinie 11 min 46, a powraca o ` ry a b R - a Ra >, SO wode marospaniki i td: ` 
godzinie 4 po południn. "PPH a , (©) homeopatycznej „ 120 w ogromnym wy orze złr, 1.20 $ 
aa RÓ A o pn pm PT 
> = A) wanilowej 1.20) Wielki skład (4 
tes. król, Zakład zdrojowo-kąpielowy | keiążecej Lio |selegawckicmkazioników AJ 
‘At królewskiej Se: n 2— cukrami po ct. 35, 40 i wyżej. ta: 
C:cao w proszku . „ 1.40] Zamówienia wyseła się odwrotną i) 
KR Y NIC Y czekolady w proszku , » 1--|] pocztą za pobraniem. r. 
b 


0 
CJ 


Znakomite powodzenie i ogólne uznanie, jakie sobie zjednały wyż 
wymienione towary, są najlepszą rękojmią, że zakład ten, tylko w najlep- 
szym gatnukn i po najniżs ych cenach towar swój sprzedaje. 


|... 


SZEŚĆ MEDALI ZASŁUGI I DYPLOM UZNANIA! 
za niezrównane wyroby kosmetyczne i toaletowe. 


Białe i piękne ręce!!! 


Najbardziej czerwone i opierzchnięte ręwe wybie a i wydelikatnia po 
k lkarazowym natarciu 


KREM ROSLINNY 


słoik 80 ot. 


GRYSIK TOALETOWY do mycia rąk 
dla wydzliketn eaia zgrnbiałego naskurka Pndel<o 25 et. 


zownmia. w realnościaco ulica Kazimi-- 


Parcele pad budowę do 


Bliższej wiadomości ndzieli właściciel 


Swieże rodzime 


Wody mineralne 


a mianowicie: | 
Bilińską, Budzińskie, Egerskie, Emskie 
Frydrychshalską, G eshibelska Gleichen 
bergską, Karlsbadzkie, Iwonickę, Kryni 
eka, Kissiagen, Marienbadzką. Obersalz- 
brun, Rabczańską, Belterską, Szczawnickie, 
Vichy, Wildungen i Żegiestowską 
Polecają z poręką świeżości i prawdzi- 
wości handle 


St. Markiewicz 


w Rynku 1. 42. 


i Sadowski i Markowicz 


w Rynku l. 23 we Lwowie. 
2006 1—5 
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AUKI 
kroju damskiego 


ułatwionym sposobem 
według najnowszego systemu 
francuskiego, udziela 080- 
ba, która dłuższy czas spędziła w 
Paryżu. Cały kurs trwa miesiąc, CO- 
dziennie pu 2 godziny. Przyrządów 
żadnych nie trzeba prócz papieru ry- 
sunkowego i miary centymetrowej. 
Każda uczennica wykończa jedną 
suknię kompletnie i dwa staniki, je- 
den zmniejszony, drugi powiększony. 


Cały kurs kosztuje 10 zł. 


„Bliżaza wiadomość w administra- 
cji „Gazety Narodowej , lab ulica 
Sykstuska Nr. 14. Tung 


I. piętro w podwórzu vis a vis bramy, 


Zapisywzć się można codziennie 


parowy, wclno sto- 


od godz. 3 — 6 T 


- Folwareczek 


w Tyśmienicy, 17 morgów ornego 
pola w dobrej głebie, w jednym kawałku 
przy domie; dom mieszkalny, bndynki go- 
spodarskie w dobrym stanie, woda przy 
domu: „rybna“, położenie bardzo korzy- 
stne, tuż przy tłoce gminnej, nie daleko 
dworca kolei Transwersalnej, jest z wolnej 
ręki zaraz do sprzedania. 
Bliższa wiademość u właściciela na 
miejscu. J. Janowicz, 2642 1—3 


sz b z dobrego domu, 
SOO ovznajoniona z go- 
spodarntwem wiej 

skiem, jakoteż i miejskiem, poszukuje w 
odpowied'iem domu posady do zarządu 
lub posady bony, mogąc udzielać począ 
ków polskiego i niemieckiego języka. 

Adres: Poste restante Lwów, 1. 82 
pod literą: A. D. G. 


Dr. Andrzej Loraniski G 


podobnie jak w zeszłorocznym 
tak i w nadchodzącym sezonie 
kąpielowym, ordynować będzie 


w Krynicy. 3% 


| =. 
PLAC 


pod budowę 
400 kwad. sążni na sprzedaż. 


Cmentarna 7 we Lwowie. 
:5994 5 5 

Notarjusz PRASCHIL w LU- 
BACZOWIE poszukuje 


kandydata 


do swej kancelarji. Zgłoszenia wprost 
przy dołączeniu świadectw dotychcza= 
sowej praktyki i podaniu honorarjum. 


jący, o sile czterech 
koni, w bardzo dobrym 
stanie, tudzież pompa 
wodna, działająca za pomocą pary 1 
rozmaite przyrządy transmisyjne, są 
do sprzedania za nmiarkowaną 
cenę Ulica Grodecko-Janowska, l. 8. 
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Trawę miodową 


własnej produkcji świeżą i pewna 

sprzedaje Zarząd dóbr w Ubrzeżu 

poczta Enpanjmainan MICHNIK . 
ochni. 


I gatunek po cenie złr. 4.50 


I piątro. 2633 2—4 II gatunek po cenie złr. 3 5u 


za korzec wraz z workiem i wolną od- 
(vos Ao BRBN, oi o a Sai sełką do kolei. E Przy wziyciu naraz 10 | 
„KALI a kiedych, '|korcy dodaja się Ilty bezpłatnie. 1 

2299 10—10 
1 Lufidichter k 
a i 2 
3 Co tydzień nadchodzą 
8 świeć | 
wieze | 


Wody mineralne 


2 gwarancją rodzsimości 
do APTEKI 


Big. Wysoczańskiego 


w Kokatu. 


2630 2—6 


zamknięcie azczeine. 


Od dawna doświadczony wynalazek. Nożna 
w niej pomieśić jedno lub więcej futer, Ber ko- 
artów za przechowanie. Zawsze pod reką. Bez- 
pieczne przeciw zarazliwym chorobom przes uni- 
kanie lab zbliżenie obcych futer. Od 3 sł. i wy 
żej. — Cenniki frunco. 
PAGET et Cmp,, Wiedeń, I Riemergaaso 13. 


Marjacelski 


>> 


e krople żołądkowe. 


Skutek Marjacelskich kropli w następujących 
przypadkach nie da się przewyższyć przez ile 
inny środek, a mianowicie: przy brakn apetytu, 
cuchnącym oddechu, słabości żołądka, wzdęciu, 
odbijaniu kwasem, kolkach, katarze żołądkowym, 
paleniu zgagi, tworzenin się piasku i drobnych ka- 
myków, moenem gromadzeniu się śliny w nstach, 
żółtaczce, wstręcie i odbijaniu, bolu głowy (jeżeli 
od żołądka pochodzi), kurczu żołądkowym, nieregu- 
larnym stolcu i zatwardzeniu, przeładowanin żołądka 
potrawami i napojami, robskach, cierpienia na śle- 
dzionę i wątrobę. 

Cena jednej (laszeczki 35 centów. 


ok" z e Lwów apteki: Beiser, Blumenfeld, 
a Składy * K. Krzyżanowski, P. Mikolasch, 

anA J Wiewiórski, J. Piepes, Z. Rucker, Sklepiński. 
Biała aptekarz Erich Keler, Reicherta spadkobiercy, Kolasa, Fuchs. Bo- 
chnia apt. F. Reiss, A F Pilla Błażewa apt Rożejowski. Brody apt. 
F. Liszsa, A. Inlender, Kulak, E. Grinspau, Witosławski, Reder i A. La- 
teiner. Brzeżany apt. J. Hansberg, apt. Dembiński i J. Łobos. Brzesko 
apt. W. Janoszek. Brzozów apt. Halama. Borynia apt. Dorożyński. Bu- 
dzanów apt. D. Jasieński. Brzeszcze apt Šlebawski. Bohorodczany 
apt A. Mozzolloucz. Bukowsko apt. A Serkowski. Busk apt. Zahradnik 
Chodorów apt. H. Dyszkiewicz, Chrzanów apt. B. Sporysz. Dolina apt. 
H. Wetz Drohobycz apt. H Blumenfeld. Dobczyce apt J. Biliński. Da- 
browa G. Mischlee i Rud. Foltyn. Dynów apt. Frischmann, Dobromil 
apt. A. Grotowski. Frysztak apt. J. Zauiewski. Głogów apt. Ig. Stroka. 
Grybów apt. Kulezycki. Gliniany apt. Helm, Horodenka apt. Axentowicz. 
Husiatyn apt. Czerski. Jarosław apt. W. Rohm i Wiałoeki. Jasło apt. 
R. Palch. Jezierna apt. J. Czemeryński. Jordanów apt. Ełw. Bachuer. 
Jezupol A. Mozołowski. Kraków apt.: W. Redyk, F. Gralewski, E. Radler, 


PROSZEK DO CZYSZCZENIA PAZNOGCI 
dla nadani: parnogoiom białości, różowego o”cienia i pięknego 
połysku. — Pndełk. 25 centów. 


Siodełka do polirowania paznogci | zł 25 ct. 
SZCZOTKI, PILNICZKI, KOSTKI 


do czy zczemia i formowania paznogci od 40 et. do 3 zir 


Jan Ihnatowicz, 


we LWOWIE sklepy własne ul. Kopernika 1. 3., 
ulica Halicka róg Walowej, Hotel Europejski i 
Filia w KRAKOWIE Sukieunice Nr. 20. 


Ces. król. up'z. galic. akcyjny 


Bank hipoteczny 


wydaje 


we Lwowie i przez filie w Krakowie, 
Czerniowcach i Tarnopolu 


Asygnaty kasowe 


4 pret. płatna w 30 dni po wypowiedzeniu 
4, » w 60 7 


Lwów 7. stycznia 1834 


2) » 
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Dyrekcja. 


(Przedrzk nie będ:ie płacony.) 


Odpowiedzialny redaktor: Platon 


Kostecki. 


J. Trauczyński, A. Siedlecki, E. Stockmar, F. Sobierajski, K. Wiszniewski. 
Koiomyja apt. Sidorowicz i apt. Stenzel. Krystynopol apt. Ormezowski, 
Kamionka apt. Viepes. Kańczuga apt. Heger. Krakowiec apt. W. Ko- 
morowski. Katty apt A. Zagajewski. Komarno apt. Rechtenberg. Kry- 
nica apt. H. Nitribitt, Kulików apt. Dadle« i Misiołek. Kęty apt. Sokalski. 
Kolbuszowa apt Buczek. Lipnik apt. A. Fuchs. Lisko apt. F- Moszezewski. 
Łańcat apt Schulz. Leżajsk E. Denker. Mielec apt. Pawlikowski, Mi- 
lówka M. Quirini. Mościska apt. Schalboth. Monasterzyska P. Gabryś. 
Mosty Wielkie apt J. Źołyński. Niepołomice apt. Tichy. Nowy Sącz 
apt. R. Jakubowski, W. Filipek. Nowy Targ apt. Karol Laur. Podka- 
mień apt. St Koncewicz. Przemyśl apt. Nahlik, Aleks. Mańkowski, Pod- 
górze apt. Skakalski Pruchnik apt Jan Pietraszek. Pilzno apt, Czajka. 
Przeworsk apt. Świtalski. Radymno apt. Swiechowski. Rozdół apt. E, Korn- 
bergeri W. Czajkowski. Rzeszów apt A. Kalinowski | apt, Karpiński, Rozwa- 
dów apt. W. Gabrowski. Sądowa Wisznia apt. Włodzimirski. Sniatyn apt. 
T. Niemczewski. Skole wyt. Lechowski. Sambor apt. J. Aleksiewicz. Se. 
dziszów apt. Mizerski. Sokal apt. K. Wysoczański. Sokołów apt. A. 
Danczak. Stanisławów apt. J. Macura, A. Amirowicz i J. Beile. Stryj 
apt. Leon Gartner. Sucha apt. Czernieki. Szczurowa apt. w. Heinz. 
Szczerzec apt. Jan Pełka Szczucin apt. Masłowski. Skała nad Zbru- 
czem apt. logalski. Sieniawa apt. Mańkowski. Suczawa apt. Habermann. 
Storożyniec apt. Füllcnbaum. Tarnów apt. L. Chodacki, apt. Reid, Wẹ- 
grzynowski. Tarnopol upt. Fr. Jamrogiewicz i K. Kahanec, Tłumacz apt. 
W. Szankowski. Tyczyn apt. Rożejowski. Tłuste apt Świderski. Uhnów 
apt. M. Domain. Ulanów apt. J. Wroński. Waręż B. Krzywobłocki, Woj- 
nicz W. Nodzyński Winniki aptekarz T. Brzeski. Willamowice apt. 
Schneider. Wysznica apt. D. Chalbazani i apt. I. Luwiech, Założee apt. 
Br. Malkowski Zbaraż apt, E Kruh. Zaleszczyki apt., Szymonowicz. 
Złoczów apt. Fr. Pettesch. Zakliczyn apt. K. K*mienobrodzki. Zporów 
apt. Rappaport, Zołynia apt. M. Romanowski. ZUrawńg apt.J. Toma- 
szewski Zydaczów apt. M. Bardasz. Żywiec apt. E. Blumenthal, «pt, 
Herdliczka i apt. Trojan. Turka apt. Zygmunt Kosicki. 


Główny skład przesyłki w aptece pod „Aniołem opiekuńczym 


FHiarola MBradego w Hromieryżu. 
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Komitet wystawy rolniczo-przemysłowej 


w ziemi Bełzkicj 


śl programu komisję za granicę kraju celem zakupna dobrych 
koni roboczych. Ktoby sobie Życzył rzy te] sposobności sprowadzić takowe 
konie dla siebie, PO względnie taniej cenie, za posrednictwem rzeczonej ko- 
misji, raczy "i zgłosić jak najrychlej do Komitetu wystawy 
w Bełzie, 7 07Na)mienjem, ile kont zamawia, i z dołączeniem zadatku 
po 100 złr. od konia, 

Jeżeliby sprowadzone konie nie podobały się zamawiającemu, w takim 
razie Komitet zatrzyma je dla siebie, a pieniądze przysłane na zadatek, 
zwróci właścicielowi 2640 1—3 


wysyła w my 


Z drukarni „Gazety Narodowej“. 


